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Telafonyi Redakryi Nb 24-C4. Ad ntalstracyl Ne 16-72- 

Rękopis w Redakcja ni® iwriea.

Administracja otwarta od g. 10— A po poi. l  od 5—7
wieczorem.

Ogłoszenia prsrfmitfe się do godziny 6-eJ wleesorem

Wtorek 56 lis\> parte ( J  grudnia) 1913 r,
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D Z I E N N I K i J O W S K I

f i l i o  POLITYCZNE, SFOŁECZHI i LITERACKIE.

Rok VIII
ml**. kwart. sMrosa. rosz 

PjjEiOiERATA, W; krsjga « -  3. -  i . -  I I -
* i% granicą i »e 4.50 S.—  *8 -

Za m n r  adresu 3 0  kop*
CENY *)t -OSaEN: Za wimm petitowy lub ; gm atlcjSSe 
prs ad tekstem 40 k., za tekst. 20 k. NEKROLOGI po 40 k 
od wiersza petit. »  k» tcy t r i  W rubryce „P adesła 
ae" I w tekście wiersz petitowy lub jego miejsce 1 rb 
Zwyczaje.* jiałt za tekstem od wyrazi; pe 4 k*p 
ssnkiwanie pracy p i 3 k., przed tekstem podw ejni, 
Doł^ssonls po 10 rb. »d ty  ląc* i kos.t* pocztowe

Numer pojedynczy 5  kop.
Pr§Hiaer?iq l ogloszwla przyjmuj# Administracji

po długich I ciężkie'] cierpieniach, opatrzona Św , Sakramentami, zasnęła w S a p  
d. 23 (jo iistopada (6 grudnia) r. b. w Howoraob ca Podolu, o czem zawiadamiają 
krewnych i znajomych stroskani M ą ż  i  córka. 

Zwłoki zostaną złażona w grobach rodzinnych w Zamiachowia dn. 26-go 
listopada (9-go grudnia) r. h.

O sob ne za p ro s ze n ia  ro zs y ła n e  nie będą.
:■■■• *' : '■ w  ■ W ';  i . ! ' " ' / ;

.''' . ''' : V̂ 'ii . î.K

Teatr Kijowski w Żytomierzu
T j  >o B w yat^p ó w  B o ic in n jt h .

Wi-wik, d. 26 1is:opada „ 01) 1*611*1 u 2 Ę S tO C h O W _ / ‘ .

(w Teitr*c 
Miejskim). 

R e p e rtu a r :

Środa, dn. 27n a p a d a  „ E o d e n h a i n “  (W  pruskie szpony). 
28 g*. llŝ onurt ;  W i e c z ó r  W ^ s p i a n « k i e Q | f ) .
C en y  m lcjao  a w y o z a jn e . Sprzedaż bilttów w Kasie Teatru Miei- 
kicgo od 11 r. do 2 i od 5 do kańc* priedatawienia. 10865T e a t r  M i e j s k i .  EgSsŁŁJfc
T)z ś driiH 26-ffo p,U^9t*a PIA iv i ,f. Początek o ero4zinfc 8 włeczoieia. 
D .u  27-40 „ B o r is  G o d u n o w ". Dul. 2*-go „M ign  n” .  Daia 29-go 
tiW a:b5 fB t,m Dnia 30-go na ”zecz Tewarzy-twj pomocy biednym ty- 
d m ;;aąhłtnik«vra m. Kij.wa „ O p o w ie ś c i Hoffm* n a 1*. Dnia 2 go giu 
dnia benefi: P Cesewicza- „C h o w a B C z o z y n a » . Bilety naaywać możmi

T e o t r  „ S o l r w c o w a 1 .  . .  “ I K i t r a . . . ,
D-iis o g.  8 a*  30 vrieCzór artystyczny , pośw iecony  W . K orn lenko  Dni* 
27 po  raz  23 „ G n i a z d o  c z > .  ^ h e o b i a "  iv 5 ak t. Du. 28 „ Z a z d ro ś ć  * 
D a. 2N benefis  T jk a re w e j  S. J u s z k le w ic z r „ S a a t a n ” . Dn. 30 „ U r w i a k o ” . 
D nia I go g iu d n ia  w po łudn ia  na  rzećz  T -jr*  b y ły ch  w y  h .  anek kijow - 
sk 'e j 2-ej żeńskie] szko ły  duchow nej , W a s i l i a r  i H l e l e n l j e w t i ą 11. Ceny 
ojiól. p rzy s t D nia 2 g ru d n ia  n r r z t c .  n ie iam o żn y ch  s tuden tów  ezłonków  
k aukL skicgo  Z  w iąz i u U n iw ersy te tu  śrz W n d z in i e r z a  „ B u r .a '* . 
N  n fó r jł-h :  A  D au d e t g,N um a t t u m e a t a n ’’ RyszK ow a „ P i a r w i a z a  
k ro k .: -  . E. R  ;.an n ’a ip O r i^ tf e o ’’ w  5 akt. B ilety  d e  n ab y c ia  w k ane 
od 10—9 p d  i *4 *. G-ej de  keńca p rzedstaw ien ia .

S en  
r o m a .sOstatnie 5 dni. K Ł .  Cyrk S S ii^ S

,  « .  W IERBICKiEJ

Ź r ó d ł o  s z o z ą ś c i o
n*JvJr 2 orkiestry. Ceuy miejsc 80 kon W oozątcb s w n s ś w  o ę . 
6 Ił i jOAieCz Bilety nabywać mużna ty lk o  w  k a s ie  c y r k u .

Adu inistrator K. SZU RA.

M E N T O N A .
Iz'2j1

S r n a t o f y u m  lr G  Q  R  B  I 0 *‘ .
Najpiękniejsza i n»iidvswsza miejscowrść 
na francuski j Riwierze i norych n» 
gruźlicę nit przyjmują Prospekty w .s d a  n.ł 
żądanie. Starszy Jekar-: Dr. Bermsn.

S a l a  ś l u b u  KUPIECKIEGO. We wtorek dn. 29 lirtopada Twlko

K 0 N C " l 8 T  ^ A l f r e d a  H O E H N
Eoitepian tabr. Schró Jera ze sil. fabr. Kerntopfa. PoCzą.ek o godz. 8 i pól 
wierz. Bslety u Wl. Idzikowskiego, KreirCz. 35, od 10 do 3 i od 5 do 8

K. GROSSE i i  WILCZKOWSKIEGO

... if , .. 'j i ' .J ..i' yl tfL \ /'>’ '■ ,1 . ! I ("I.-. j) Ł ; j ‘ ‘ ' ’X

,rS  M -  M a l i e k i przenIPilsię
K ijów j K r e a a o z a ty k  N. 3, w  pmdmArzii. 11237

Przyjmuje wszelkie z'aMówieni* na i ostyussy cywilne i uniformy z mi 
te yaiów pp. Klientów lub własnych fabryk rosyjsk''ch i zagranicznych 
Krój według źurnalu angielskiego C en y  z a y c z a jn a .

r\W aźns dla jadących do Kijowa!
Pr&gnąC ztdośćuCzynić dawno odczuwanej potrzebie wygodnego, 
niedrogiego, zastępującego w zupełności hotel, „Domu Umeblowa­

nego" wybudewałem

^ J )

K i j ó w ,  u l .  Ż y l a ó » k a  M  2 3 ,  t e l a f .  3 3 - 51.
(między W -Wzsylkowśką i Włodzimierską).

Pokoje l  ib. 25 *op. i 1 rb. 50 kcp. na dobę z pościelą i o- 
śwletleniera. 120 pokoi z kouforieoa urządzanych. W»nny. T e­

lefony. Windy. Czystość wzorowa. Służba wyszkolona.
“ “ — P o ja z d y  w ła s n o  na p o o igg i p rzy e lio d a ^ o e . » ■ —

otwarta 3-uia flha cukierni „ F r a n c i s  ' !  S f f i U
„ Z wysokim szacunkiem

12213 WłrSeiciel Hol-Iu i Cnkierni ^Prancoia"
F R A N C I S Z E K  C O L O M B I  i .

t3. S Koriu.iik. z Kreizczat.; tram. J. 11 z przesiać, się na 14 1-zy.
Dwor. kol,: „ JA 11 „ .  „ J* 9 i 2.

L E C Z N I C A  Chirurgiczna I Terapeutyczna
w Kijowie prz mrsionn zr jtału z B iiw aru Ił-Ińkow; kiego J6 4 do s^ecy ainie zbudowanego gma« 
chu przy ul P u s z k i n a  AIS 2 2  A  *  oficynach, telef. Ne 13 94- dcP .K ijó w — Lecbit*. 
Lecznica posiada nastętjujące oddziały: a) P rzy c !;o d n !ą  dl. chorych niezamożnych z ę ła ą̂ 50 kop za 
poradę, b) ł ó ż . a  * ta ta  z  u trz y m a n ie m  i d jM r s m  izpitsilowrym od a  r b . do & r b . na, o  b ; ,  
C) g a b in e t f iz y a t r f o z n y  de leczenia wudą, świniłem, elektryczność.ą, pod kierunkiem o i.Z . Gile^ntcza, 
d) u in aiin to rgu m  r a d o w a  da lećzenia artretyzmu, rt imaiyzmu i t. p., pod kierunkiem d-ra I Hoff- 
mauh, c) r  r t  > o«aig do h a d a ó  ohom ioznyeih  i bziki c ły o lo g lo z n y o h  dla celon dy gnostyLi le­
karskiej ped kierunkiem d ra A. Mjdrzewskiegu. Przy lecznicy mieszkają dwaj lekarze. BilZsze .-oze^óły 

u lekarza dyżurującego lub u dyrektora lecznicy d ra M, Pieftkowskiego. 549

S u p e r f r s f a t  B g j
S a l « t i* ą  c h i l i j s k ą ,  S ó l  ą o ł a s o w ą
i wszelkie inne nawozy sztuczna 

POLECAJĄ

L Zdrojewski i X . gtabowski
K:jów, Prorczru 9. 5656

r -

-1 I n n i  a ra u fc a ry e , daane* 
a i m Y .  " i  i iuae ra ś lis y  

V  ^ pokajowa w  o lb ra y  
m im  jty b o -  
rz a  

nuje
M.-Bł*gowieszczeńika IO4. 11207

' w |iuAVjww^ w u iu r ó j

SijS.£esisza
D-c Utsrirtak
m ć s , (spec. kur, strioniem pić.) d 
—12, 5—9. Kob. od 1—2 Wszyst- 
pec. spoż. kur, Hyar. elek. zak. lcczn

B ^ ająttk  p o lsk i z bardza ładną 
•W rtzj dencj^ą obszaru przeszła 
tysiąc dztes. na Podolu lub UkMiDie 
poszukiwany. Oferty listowne: W.- 
Poriwalna 29 —  15 12209

Jampo! - Pc dolski
płcauneratę

„ ils lc s s ik a  E ifu v s k l< | «n

przyj nnje

U tw o ry  n u z f c z n
A dam a

Wtijhn-Dirnsliiego
K
5®
00
uO
30

e a fortepisn: R.
Im Troi! Marcht militaire 
Les lrlŁ blanrs Valse 
Rsiiiember (Souviens toii!) 
T.tanla Val.se boston 

na skrzypce z fortepianem: 
Birceuss pour violt,n et

piano 60
Wvdar ie

L .  IDZIKO W SKIEG O
w Kijowie.

Katalogi nut bezpłatnie.

811

W L  B ie s ie k ie r s k i

SIS

P reaaw  ratę „D z ie n n ik a  RU

J a w s k it g o "  przyjmuje

H slscar-
* 1- I .  P raMisai

Dwa orędzia.
Zdarzyło zię, ie  właście rów nccztśrie 

(kiedy w Wiedniu obraduj \ dtlegatyc aurtryac- 
ko-węgierski e o polityce zagraniczuej), zebrały 
sie parlamenty w Rzymie i w Bukareszcie. D j 
r.cSie ptzyniosły nam dwa oręazia królewskie, 
z*;mujące się polityką zagraniczną. Król W i­
ktor Emanuel, otworzył pierwszą sesyę parla­
mentu wiotkiego, mową tronowa, a tak samo 
król Karol Rumuński w mowie tronowej oma­
wiał stosunki, jakie po wypadkach bałkańskich 
zapanowały w świecie politycznym.

Jeżeli te mowy porównamy z mową tro­
nową austryacką, prrekoaamy sie, ie  zupełnie 
inaczej oświetlają alcsuak' polityczne, aniżeli 
podaje je obraz, jaki hrabia Berchtold roztoczy! 
w 5»en! e x  p o S ć  przed deiegucyami Ruatryac- 
ko wtg.erskietni, a tsliei i mowa tronowa Fran­
ciszka Józrfs inaczej się przeds awi w tern po­
równaniu z polityką • zyziaką i bukareszteńską. 
C ;  i,ki przedewsjy taem  rzuca się w oczy, 
to zupelais odnaieimt skutki pohtyćfirfe i gospo-
o -r.re  w pahscwacb, z tire  równie jak Austrya 
v' ią^uięte zostały w wir wypadków bsikań- 
BŻicb. Włochy syazły  z dwulitaiego przesile­

nia politycznego wzmocnione. Finanse włoskie 
są uporządkowane a stosunki przyjtźai, łączące 
je tuk z trój przymierzem jak i z aliansem fr»n 
cuako-angielskm pdżwalają im z otuchą patrzeć 
w przyazlcść

R an unia po pokoju b *k iresitcń-kim wy 
chodzi nietylko wzmocniona i powiększona, 
o znaczny nabytek terytoryaby, ale co więcej 
skonsołidowfna sama w sobie, oparta na przy­
mierzu z Roayą, Serbią, Grecyą i Niemcami, 
staje się dziś gurującym czynnikiem na półwy­
spie Bałkańskim

Obynwa orędzia królewskie, przechodzą 
nad stosunkiem do Austryi w milczeniu.

iwtól W ilto r Enanuel powiada vr swej 
mowie tronowej, że ooecae zgrupowanie mo 
carstw w trójprzyuierzu i trój porozumieniu 
jest najlepszą rękoimią pokoju, gdy* stwarza 
onturulną równowagę sil. „Cesarz Franciszek 
Józef w pierwszym rzędzie wysuwa śafsią przy- 
jaźó, jaka łączy Austryę z Niemcami i z W ic- 
ctfŁiia;* i w tem dopatruje się $iównego czyn- 
n';k* pokojowego Pa strome włoskie), na g  i 
rącc słowa miłości od po wiedziano zimnem 
11 sierdzeniem istniejącego porozumienia, przy- 
mem światło i cienie tównotuiernie są rozkła­
dane na aljans austryacho-niemiecki i na en- 
teate f-ancus n  angielskie.

Angielski miniater spraw zsgiśnieżnych,

Sir Edaard Grey, z całą szczerością przyznał, 
że w  czasie ostatniego przesilenia, podział mo­
carstw w Europie na dwie grupy nie b jł tak 
^ftro zarysowany, a kanclerz niemiecki B tbman 
H -llweg właśnie w t:m widzi moiność porozu- 
m‘ siia  się między dwoma grupami i  temu rrzy- 
Disuje uioiność utrzymania pokoju europejskie-

o. Zdaje się więc, że wartość, jaką aastryac- 
ki minister hrabia BerentjlJ jeszcze do niedaw­
na przywiązywał do ścisłego sojuszu Austryi 
z Niemcami i Włochami już się zmniejszyła
* wiara w trójprzymierze jest mocno -ratrzą- 
śaiętą. Taki pedział sił poiitycznycn, o któ 
rym mowa tronowa austryacka wspominała, 
należy ju* do przeszłości. Może jeduak nfj- 
większe przeciwieństwo w mowach tronowych 
w Wiedniu i w Rzymie wypoaiedzisnych do­
tyczy skutków przenilenia bałkańskiego. Ce­
sarz Franciszek Józtf mógł tylko stwierdzić, „że 
w Br-Sai i Hercegowinie nie odczuto ekono 
m'Cżnego przesilenia’*. Milcząco zaś przyza«ł, 
ze tak na Węgrzech jsk i w Austryi, s w szcze­
gólności w G ilicyi, wypadki policyczue i pojc- 
towic wojenne wywcłaio najgłębsze wstrząśnie- 
aia tkouomiczac, a skutki tego przesilenia je­
szcze pizez długie lata zaciążą na rniszczo .en. 
gospodarstwie społeczneui narodów tworzących 
Auitro-W ęgry.

Z, cs tą rachunek, jaki wspólny minister

skarbu i wielkorządca Bośnii i Hercegowiny 
d-r L  iou Biliński zaprezentował delegaryom 
austrysckim i węęitrukim, najlepszym je >t tego 
dowodem, jak olbrzymie śro ik i pieniężne po­
chłonęło pogotowie ojenae w  Austryi 1 nc 
jakie ofiary naraziło to narody. Zupełnie iua- 
c icj we Włosrech. Król W iktor Emanuel 
mógł wskazać na nietknięte źródła majątku na­
rodowego i mógł z dumą podnieść, ie  penimo 
całorocznej w ejay kolonialnej, jaką Włochy 
v Afryce prowadziły, pomimo potrzeb pogoto­

wia wojennego w czasie przejileria bałkańsc c- 
go Włochy nie miały potrzeby cdwoiywauia » ę  
do obcych źródeł pieniężnych, nie zaciągnęły 
ani jednej pożyczki zagranicą, pokryły wszyst­
kie c-aro je wydutki woj.ko we i rsiermę i l*c 
urzędników z własnych dochodów.- W  skutku 
tego kredyt publiczny we Włoszech oparty jest 
na własnych zasobach i na solidnej podstawie, 
podiźas kiedy w Austryi szuk. ć musiał obcych 
pieulęiży i jest zachwiany.

Jcazcre ciele*wszą jest mowa tronowa ru- 
inuńAt Król Kam i powołał s:ę na hiitoryci- 
ną mowę, jaką w roku 1877 wypowiedsiał, 
mówił wtedy: „prosty zmysł zachowawczy n»- 
tazuj* n*m tam śpieszyć, skąd niebezpieczeń- 
staro gr. zi, i a.alt g J na czele acmii pizekro- 
ceylem Duosj, w j«ki sposób armia rumuńska 
spełmlt swój obowiązek na polu bitwy o tem

vłedzą wszyscy przyjaciele i nieprzyjtcii łe*. 
Dzisiaj po lutach 36 król Karol po raz drugi 
stanął przed parlamentem z  tymi samymi w y­
razami pochwały i wdzięcm ości dla armii ru­
muńskiej Jeżeli armia nie mlsła sposobności 
w krwawej walce dowieść swego męstwa, to 
zawsze złożyła d ovody Sprawność, dyscypliny
i dueba wojennego. Dzięki tej arm i Rumunia
została powiększona poza D-brud tę od Turtu- 
kajs na zachodzie do Ekreny na południu, na 
mocy pokoju w Bakareszcie d n i  *8 lipca za­
wartego, cały ten kraj zaanektowany został dla
Rumunii. Stosunek Rumunii do m-żcaistw ujął
-ról >7 krótkie wyrazy: —  „stosunek- ten jest 
nujlepiiiy, z jednej strony nauczyły się mocar­
stwa .ę»ieźyc<e ocen:ać pomoc Rnmunii dla 
utrzymania pokojj, z drugiej stropy pokój w 
Buksrestcie przypieczętował najściślejszą przy­
jaźń między Rumun. >, a pańsłwami z tamtej 
strony Dunaju1 „Z  tam .ej strony Donaiu", 
to znaczy oczywiście Seroią.

H.-abis Berchtold zapewniał w delegacyaeh 
węgierskich, że pomiędzy Rumunią a Aurtro- 
W ęgraxi is tiie je  najśc.ślejs_:y stosunek przy­
jaźni, tymcżś iem Rumunia o tej prz/jaźai nie 
-ylko sstua 11 c nie mówi, ale co więcej, wska­
zuje na Drzyj 1 żń swą z Serbią. Rumunia nie­
wątpliwie zbli t yta się do trój porozumienia, j'est 
w blizkich sU.\<uakach z Rosyą, pozostaje pod
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wpływ em  polityki niemieckiej, kle czy dawne 
b rzteistw o broni m iędzy Rumunią a A u itryą  
nadal istnieje, to je&t otw arte pytanie.

„ Z  tamtej strony D maju przyjaźń naj- 
ściślejaza*, powiada król Karol rusiuńjki. C sy  
jest ktoś naiw ny w  Auatryi i na W ęgrzeeb, 
któryby przypuścił, tc  te s io *  a wr tamtej stro- 
n y  Dunaju* odnoszą się do Austry'? Polityka 
dyplom acyi austriackiej była mało przewidują­
ca, zamiast użyczać sw ej pom ocy sąsiadom po­
trzebującym  pom ocy, A ustrp-W egi y narzuciły  
kię 20 sw ą przyjaźnią W łochom  i Rumunii 
O trzym ały obecnie nauko, ie  zc sw ą przyjaźnią 
nikt mi' nie wypada nrrzucac

frryro czy lijm y  obydw a orędzia królewskie 
w  Rzym ie i W Bukareszcie; rzucają ouc 
now e światło, m oin a z  nich Wiele now ych  rze­
czy się dowiedzieć, ale miłości dla Auatryi 
i w ierności w sojuszu polityczny m nikt *ię z  nieb 
nie doczyta.

Zd  .je  ale, źe po tych tryum f ten  poiitycz 
nych d i ’  hr. Ś irch to id s są policzone.

W . L.

Xrgi&a poifio.
■ ■■I ófrś I " I IW -I

—  Ka k.ipno radu. Celem uczczenia ge­
nialnej rodaczki naszej p. Curie-SWoćowSl-ńrj, 
2 a projektował w warszawskiem ^Stówie* 
p. fi. L  źakup takiej ilości radu, kiórany luno- 
źliwSa samodzielne nad nim Wdania i prakty­
czne jtg ó  zaitósowanic i z iciy ł 10,000 rubli 
dla ptakemni radyologicznej przy wsrsiawskiem 
T-wIe naukowem.

P t& iln  la  ofiara zn sjizic  prawdopodobnie 
ckętaydr naśladowców.

—  Dwa Jubileusza W  ubiegły czwartek 
politechnika lwowaka święciła trzydziestopięcio­
lecie pnicy pedagogicznej d vóch  twoich profe­
sorów— pi ot Kaiola Skiuiusltieąo, rodem z Ka- 
mieflia PódtUitiego i prof. Maksymiliana Tcullie, 
znanego, poza pracą pedagogiczną i naukową, 
ze *#cj dzia alności społeczno-katolickiej

—  EtapfftsKi 1 U.Ołlńcy. Klęską Siapiń- 
skiego oddziałała podobno bardzo otrzeźwiająco 
□a radykałów ukraińskich Mieli oni z nim 
ciągły kńntakt i on ich zachęcał do obatrukcyi 
i d o g ro z a e j p:staw y wobec polaków i wobec 
rządu Liczyli oni także na to, ie dopóki Sta 
piński stul o *  czele stronnictwa ludowego, do­
póty nłe ma mowy o tern, źe 07 w sejmie gali­
c y j s k i  &ntono* ano ustawę, uchwaloną ra  
wniosek póki* Urbańskiego, a zaóatrcającą bat 
dzo regulamin, gdy i on im przyrzekł solennie, 
źe nie dopuści do zssfosewsraia tej ustawy 
i wywoła awanturę, gdyby marszałek chciał ją 
zastosować.

Klęska Stapińskiego i jego zupełny upa­
dek pr.E£j«zily idraińców. Zosleźii się odrazu 
bez najsilniej zego sprzymierzeńca w obozie 
pclikita, Oddanego sobit durzą i ciałem. I to 
było powodem, dia którego Ukraińcy zeszli ze 
owrgs nieprzejednanego s.anowitka i zgodzili 
się na i  wołanie sejmu.

— 0 2!i«d roj^f jw  w H,landy;. J«k 
doaosi bocbiimsfci ^.Wiarus Polaki*; z powodu 
zjazdu polaków w Wiutcrswyk w Hułandyi 
urządzono ońegdaj reirizyę połicyjcą 7. mierz
Laniu p. Jana Brejsk>eyo nr Bochum w W est­
falii i w mieszkaniach innych członków „Komi­
tetu wyktmawezego*, który urząd*:! zjazd. Szu 
kano materyału do wytoczenia procesu. W  „Na- 
xodowcuą, wychodzącym w H*rne, czytamy: 
„W  poniedziałek odbyła się w lokatach natzydi 
ściila rewizya przez t-zech urzędnikó-v poi cyi 
polityeżnej. Około godziny ro urzędnicy zj-wiłi 
się w biurze prywatnem w yd aecy p. Kwiatków 
skieyo, wylegitymowali rię jlk o  urzędnicy poli­
cyjni i przedłożyli £ imo protutotora, nakazu­
jące urządzić rew izję. Urzędnicy przejrzeli 
i fwzetrżąWęli wszystkie p .piery mtertśowe 
i prywatne nie tyhro w biurze prywatnem 
p Kwiatkowskiego, lecz także w redak-yi 1 biu­
rze książko te n t i kasowem. Gdy mimo ścisłe­
go s.ukania nic pod* j/za lego nie znaleziono, 
udała s ę policya do mieszkania p. Kwiatkow­
skiego, gdzie również urządzono ścisłą rewiay;, 
le*s także nic podejrzanego nic znaleziono. Po 
iicyi chodzi o zt Dranie materyału, aby mogła 
wytoczyć proces pp Stolptmu, Mańkowski*mu, 
Brackiemu i M. K  »if ho skieJnu, z powodu 
kongresu, cdoyfego w Wintera./yk-j, Tym cia- 
sem kongi es ten ani w przygotowani sen swp* 
icbj ani w przebiegu swoim nie sprzeciwiał się 
L itw o m  pruskim*.

1  prasy rosyjskiej.
*** „Rossija", nawołując do niesłtni. pomo­

cy „rosyanoo. gslicyjssim*, cierpiącym wskutek 
głodu, powołuje się na przykład po-aków, któ­
rzy śpicS/ą Z pomocą rćdafcotn swym w Gali* 
cyi i na Bukowinie

„Nic tak dawno znany pisirc pniaki rieniyk 
Sienkiewicz zvrróeli sic do społcczeńrtwa paldtjhgo 
7 gerącą odezwą ”  tej sprawie i natyciraiast do 
prowiucyi tych poifciy sit szeroką rzeką efiary w 
getowre i w  naturze“...

Pjsmo .rryw atne* oczywiście ,u_e wie* 
o tern, ic  w  Kióiestwie Polskiem zabroniono 
utwirzyć komitet dla zbierania char na głod­
nych w G alicji.

% * „Rus. W ied * piazą o preykrej sytu- 
rcyi podolskiego ziemstwz nscyonalistycznego, 
które znajduje s ię w n ifia s te u  raiejscowego g u ­
bernatora i nie może nawet zwoływać narad 
w sprawach weterynaryi i rolnictwa Ziemstwo 
podoliJcic b jło  wszak wolne „od błędów ziem- 
stwa cgólaorosyjskiego*.

„Pier wsze podolskie ziemskie zebranie gr.ber- 
nialne odznaczyło się przecie r»4tęp’ jąceati uchwa­
łami, które wprawiły w zachwyt wszystkich tam­
tejszych huripztryotów. Wyasygnowano: 4,000 ib. 
na pomnik Stałypina, 400 rb. na kupno portretu 
Stołypina, 5,,jo ib. subweaCyi dla świstka ptg j- 
mowego i 100,000 rb. na nabycie domu dlz ziem- 
•twa od twego mttudera, radnego zIemak’ego 
t wpływowego urzędnika*.

Pomimó takich zi sług ziemśtwo podollkie 
itznanc zostało z , tak nieprawnmyśloe, iż nie- 
wclno mu obradoWtć nawet nad sprawą nosa- 
3 1  ny i o hudowli d y ń .. Zicmcy podolscy nie 
Wiedzą więc, co począć.

„Co Czynić nilezy, ażeby odwrócić gniew J;- 
wiiza: Czy zapaczątkowrć zbieianie w całym kraju 
ofiar na budowy jego pomnik?, Czy nabyć za pien’ą- 
órt ziemskie dtieałęć ty*fę(? siążectet Puryszkie- 
wićza, czy też um ówić ?«lę dla gubernialnych zebrań 
ziemskie', portret P. Bałrszowa -  wielkości nnural- 
nej i dla więaazego efektu w mundurze kawale 
-zystj.

Sytuacy a— ist >taie jest dla nacyon^iatów 
ziemskich bardzo dziwaczna, tern burdzie j, ie  du­
chowieństwo podolskie, wyczuwszy skąd wiatr 
wieje, ZŁezyoa pudoono patrzeć na „zDawców 
ojc*yzny* z nieufnością..

hfem:c;e i  p g ł o s k l
—  Według pogłosek, notowanych przez 

„Rusk. S iow c", wyniki podróży K tkow cc* a 
do Liwadyi są dlu niego pomyślne. Spot^iło 
go tam przyjęcie bardzo łaskawe. Wszystkie 
prejskty złożone przez premiera zostały zaak­
ceptowane. Między innymi projekt utworzenia 
posady 4 -po wiceministra skarbu. Na stano­
wisko to będzie mianowany dotychczasowy d y ­
rektor kancelaryi kredytowej p. L  Dawydow.

—  W  ministerstwie spraw wewnętrznych 
n obawem ma na^ttpić szereg zmian w składzie 
osobistym wyższych urzędników. Wiceminister 
Zołotsurew ustępuje i na jego miejsce ma b jć  
mianowany p ftneyferow. Poda się do dymi- 
»yi i  wice-minikter Lyko ain N rczelnikitm głow-
i>gó zarządu do apfaw goapodarki miejscowej 

zostać dotychczfjąowy g-ibor lator twerski 
von Bńiting.

— ■ Nadprokurator Syaodu Sabler został 
wezwany terminowo do Liwadyi. Pr dróż ta 
znajduje się podobno w związku z akcyą Ko­
ko---rewa przeciwko uaiłowr.niom Szblera w kie- 
ruaku „ jryjaśaienia* ait. 65 ust. D uny.

Poseł do Dumy Pinst-rowej W  L . o t  
w tych dniach będzie mianowany mai «zatk’em 
Dworu. W  kołach biurokratycznych spodzie­
wają się, że po Nowym Roku Lwów  zastąpi 
w synodzie Sakl*ia

„Rus. Znamja* dono 1 jakoby minister 
marynarki GrigOrówicz w tych dniach otrzyma 
•lymisyę. U.tgpić ma również mioiit r wojny 
Suchomlinow.

—  Minister handlu Timaszcw wniósł do 
rady minisrró— projekty prawa o założeniu in ­
stytutu górniczego w E ąterynburgu i instytu­
tu rolniczego w Sumarze.

—  „No w. Wrem.* donosi, że synod za­
rządził zbieranie składek na „głodnych rosyun 
w Galicy i.* Składki te zbierane będą w dni 
niedzielne we wszystkich ccrzwiach w pa A t  wie, 
przyczem odczyty r a n t  będzie soecyalna ode­
zw* o potrzebach „rorysn* w G ilicyi, na Bu 
kowinic i na Węgrzech.

€ d ta  k n b a r o v e .
—  PosJ do Dumy Państwowej Makłakow 

został pociągnięty do odpowiedzialności sądo-
:ej z ort 1034 ust. o kar. gł. i popr. za kr- 

tjkuł w „Rus Wie.l.* w sprawie B ejliri

— ■ Pt ździernikowcy Warun Sekret i Stem- 
powslrij odwiedzili mir,i*tra spraw wesn^tr - 
nycn jyiaklauowa i zaznajomił, go z zasadan.. 
podstawowemi projektu reformy Ziemskiej; 6- 
pracowanego przez prździernikowców. Mokla- 
kow uznał projezt p ew yżn y za celowy.

—  Poseł do Diltry episkop krasnojarski 
Nikon przysłał posłowi Karpińskiemu kilka pro­
jektów praw. Zdaniem posłów duchownych 
prawosławnych, projekt7 ep. Nikon* prawdo­
podobnie nie zostaną wniesione do Dumy, po 
□ieważ nic uda się zebrać dostatecznej liczby 
podpisów. Zresztą projekty te są wogóle nic 
możliwe dla zastosowania w życiu praktycznem.

—  Ostatnie glosowanie Rady Państwa, 
gdy większość nie pcduciiia opinii archiepisko- 
pa Mikołaja na stonunek państwa do Cerkwi, 
zwróciło szczególną uwagę Sablera i Makłako- 
frt. Twierdzą oni, że ucń-rsla Rady Państwa, 
□ietympatyczna dla areb. Mikołaja, zapadła ty l­
ko dzięki głosom polaków. Stąd wnioseL, iż 
■prawy cerkiewne p o w iaty  być wyjęte i  pod 
kjmpetencyi izb prawodawczych.

T. ży c ia  rosyjskiego.
— Sprawa ks Idbszczsrsklegc. Petersburski 

Sąd okręgowy w ubiegłą sobotę rozważ i ł  sprai* ę 
redaktora „Grażdanifla" ks, Meszczcrskiego, poc'ą- 
gnlętego do odpowiedzialności sądowej za olzczer- 
■tw o w  pras c przer posł-i do Dumy nacyonalistę 

Giibbeicta. „Grażdanin" płSuł, ie  Gilbbeu^l, posia­
dając plenipntencyę nu zK ządianft iutereSirii d-ra 
Ciechancwickiege, dopuścił Się nadużyć. CieCha- 
uowicki skasował wówczas plenipotcućyę, lecz 
Gilbbcuet postarał się •  uznanie C. przez zarząd 
gubernialny za chorego umysłowo Ki. Meszći er
kij dowiedział się o tej „btetoryi* od gubernątora 

Hobylowskiego Nulkcm i podał ją do wiadomości 
publicznej w  yG azdanidie*.

Jako świadkowie wyftęDewali w Sprawie ks 
MeszCterskiego: gukernatar Nolien, uoseł do Rady 
P«ńsiwa Zinowjew. Mlensx'kow z „Now. Wrem.* i 
kijku posłów de Dumy. świadkowie zeznali, że 
Gflbbenet, nadużywając plen patenCyi, sprzedał na- 

pek ziem*kl Clecnauowick'ego posłowi do Dumy 
IskrzyCkiemu ra 990 ty 3. rb i otrzymał 50 ty*, rb 
zadatku, poczenr z-wiado alł Swego mocodawcę, że 
za mają*ek nikt więcej niż 170 .ys. rb. nie daje 
O proc. tego Cubot. et otrzymał 5,000 rb. premii 
atefcui aćvjnei w  sposób n.euc-ćlwy. Co do sprawy 
u canta Ciec kanonickiego za Chorego umysłowo, 
gubernator N >lken potwle-dzlł v> Całości rcWelacyc 
„Grażdanlna*.

Sąd uniewinn i ks. Mesiezer*kir»o.
— „S-nsacya baKuańsi:a“. W  Baku prawdziwą 

sensacyę wywołało następujące zdarzenie W łtsd - 
Ciel hotelu Twalawadze, przyszedłszy do 2 irządu 
miejskiego urząlził tam śk-.un&l i znieważył korni- 
sar .a miejskiego.. Z an  ąd miejski zawiadomił n teru 
luc^elmka u..Sta, prosząp gó o uaąr .ute admlnir 
st aćyjne Twaławad^e „możliy.le surowa* Neczel 
nik miasta odpowiedział, że nie może w*rącsć się 
do spraw, które powinny być rpzstrzygane Sądow­
nie i wskazał nu arb 139 usi. q k»> gł. i popr 
przewidujący wykroczenie Twaławadzcgo. W  ten 
śpoSób u Baku zarząd miejski oaazął się zwolen­
nikiem „Sprawiedliwości administracyjnej*, zaś na- 
Cielnik m as a strdżers pastępuwania sądowego.

—  Poucza ący okólnik Kur-toi charKowskie- 
go okręgu naukowego urydźł okólnik do dyrektoióv 
'szkół śrełnicn 1 inspektorów szkol ludowych, zaie- 
Csjący stanowcza „uprzejme i poprawne postęso 
w a e z osobumt godneml szucunku szczególnie zsś 
z kobitam i*.

—  Tolerancja reilg:jnai W  bąku raczeln’k 
miasta zabronił urządzania na ulicach procesy! reli 
gtjnych muzułmańskich z powodu święta „Szachs^j-

chsej*. Pfućesye to mogą o bywać Się za mik­
stem, lub doekbł* meczetów.

Z prasy £y9ovskiejr
*** Przed tilku dńiami sąd okręgowy w 

Piotrkowic, rozważywszy „spraw ę 93* fałszerzy 
weksli obywatela ziemskiego 4 p- Rogowakirgo,
7 podsądnycb żydów skazał na roty ąrcsztaa- 
ckie na cza- od lat 3 do 31 /a i jednego ni-i 
pełnoletniego na aV2 lata więzienia, Pozostali 
Wobec braku wyraźnych poszlak unihneli ka y 
Skszanycb fałszerzy i lichwiarzy prasa żargo­
nowa uałujc wystawić jako „męczenników* i 
„bohaterów* „Lodz. Tagbt.* piśze n»frzykł*d:

„Proces ten 93 żydów jei* sdecyfi>*znie pal­
iki, który tocoyć s'ę móie jedynie w  Polsce, idzie 
antysemityzm grasuje tak siln e. M y  ie polscy

9ilaCtcic’e — zwŁl’:nn'ćy boikotu *ą zdolni do insce 
niz-iwtnia teąo rodzaju ptućeau, jaki w iiiim y w 
Piotrkuwie. J;»tt» proces, wypływ a Z obte-
nyiih stosunków żydaw ku uolrk cb,. i który jiDiiadk 
koloryt 1 pdeoaęć Polski bojkutjjąCtrj.

A  żatrm  u :ićk ltiie  ŝ Ię do sądów w w a M
z filtzerzand  w eksli p iętnow ani j -st jako
ybjaw  polkiiiego a u ly  c i b o jk jttf C  e-
k a # ś  rzećz, tt, cźfh lff W y^ińs. ażeby pozyskać 
łaski łódzkiego „Tageblattu*. C zy pom agać na­
leży fłlSzćrsom  czynnie, czy też w ystarczy p ro­
ste jtc łeźGw j ie  tych delikatnych manipulacyi?
■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■

Rapott gubernatora Kałyiiskisgc.
„Rus. Sio vo" w  numerze nledthinym podaje 

wyjątki ze Sprawożdanla Nnjpoddińizego, złożoucgo 
przez gubermtora wołyńskiego o stanie gubernii 
wołyńskir j .

Gcbernstor pjsiąc o kierunku Swej polityki 
laznaeia, iż je*t ona bardzo „prymitywna*. Prowa 
dzona jest walka z przemocą żydowską i z pewnymi 
żywiołami społecznymi. Gubernator wychwal* dzia­
łalność związku narodu rosyjskiego i archimandiyty 
Witalisa.

W  końcu raportu gubernator stwierdza, że: 
„Samo określenie narodowości zamieszkujących W o­
łyń przybiera postać potworną —  walki pomiędzy 
narodowościami*. „Zjawiśko to zdaniem guberna­
tora, jest grsźae, ponfeważ w  podobnych war nr- 
K*ch żyją obok siebie wrogowie, ukrywający w so­
bie gniew i nienawiść". „Obecnie vi śród Katolików 
daje się zauważyć Chęć oa«epą»wsnlr się i ć  ro 
syań i prawatławnych Dzięki wpływom duche 
wleństwa obu wrzr.r ń, małżeństwa mieŚzanC dziś 
nie są „awier me wcale, lecz Jedbocześhje o jod 
prawotławife, zawierające związki małzefisLiie z ka­
tolikami, przechodzą na katolicyzm*.

O cowem ziemstwle gubernator wypowiaJa 
taką opin'ę.

„UziałBlnCpść uswego zlemsiwa jeSzĆzC Się nie 
u^teliłs, jennakie ze Względu na „zerog Skarg bp 
opodatkowanie, ziemstwo to prawdopodobnie szcze­
gólną gympatyą ludności cieszyć się nie będzie*.

Ś .  p - F « j l .k s  h r .  S o b a ń s k i .

Po drugiej i ciężkiej chor obi: zmafł d 
16 (919) liatopalń w Paryżu ś. p Felka hr. So- 
bańakt, przcżywjzy łat 80. Urodzony w r 
1833 m, syn Ludwika włzśńciela dóbr Ooo 
dówka marszałka szlachty pow. liajsyńskiego i 
:Koży z hr. Łubieńskich ś p Feliks hr. Sobań- 
tski uk« ńczyl liceum Jr O Jckc, poczem zajął się 
admidfstrscjfn majątków rodiinnycb, wykaźując 
wielką pracowitość, inieyatywę i przedsiębioi • 
czość, i powiększaiąc majątek nietylko na Po­
dolu ale i Królestwie, gdzie poślubiwszy w 
r. 1857 E a ilię  7. hr. ŁubieńlkicD, otrzymał za 
nią w pesrgu rozległe dohrs i cukrownię 
Guzów.

Mi sikając naprremian to w W ars-a wie, 
to ur G utow i: ś. p. Feliks hr. Sobański odda­
wał s ę równirż działalności f Iantropijuej Mię­
dzy innemi zbudował ochronę katolicką w Kijo 
wie, „Naza <t* f zakład dla n*eaIeczainycL im, 
Sobańskich w W artz«vłe, kcścioł w Radziwi­
łłowie i t. d.

Vi Paryżu, gdz'e od Ut kilka irstu stale 
c małżonką z.m eizkiw ał, ś p. zmarły wspierał 
uszyitkic nieomal stowarzyszenia i zakłady 
miejscowej kolonii polskiej i dopomagał kstał- 
cącej się młodziejy. Ostatnim czynem filarii.c- 
p 'jajm  iiinarłęgo, dowodzącym, j_k żywo iutere- 

. «ł sTę spr«trami i potrzebami kiajówwmi 
była hojna ofiara 30 npo rb na kartofle dla 
włościan dotkniętych klęalą w Galicy!, złożona 
i  powodu zaślubin w 9| n .

Ś. p. Feliks hż Sobrńiki oprócz małżon 
ki osieroca syna Michała, córkę W iktoryę Feli- 
«sową br. Platerową i wnuków, oraz okryr-a 
z-i >bą Łi.uoa w oizerokicb kołach t JWtrźyfiklch 
Warszawy Maryę l  Górskich Kazimierzową hr 
Sobańską.

LIST bO RESóKGYI.
Otrzymujemy pismo ncstępująct:

Szanowny Panie Redaktorze!

Uprzejmie proszę o łaskawe umieszczenie 
w poczytnen piśmię Pańskiem niniejszego wy- 
jaśniendą.

W  Jifc 991 „Dziennika Kijowskiego* wr- 
ctytrlam  artykuł, tyczący się dóbr Zbytyńskich

Franciszek 
 Smolka.

Wczoraj złe żył Lw ów  widomy znak czc 
hełdu pamięci Franciszka Smolki.

Z  echaii goście z rozrrs.tych stron Monar­
chii stornie pomnika pokryli wieńce, mówcy 
{przypomnieli raz jeszcze niezapomniane zasług’ 
wyjątki wego .ego obywatela kraju i państwa.

Pi ypoŁ ti;, eheć może w odniesieniu do 
F ra n tk iła  Smolki wyraz ten jest śpecyalnle 
nie zupełnie na mićjacu. Pamięć o nim we 
Lwowie, w mrzch miasta, któremu znakomity 
parlsmentarzystś pcśrięcił tyle chwil swego 
e:nnego żywota, jest ciągle jeszcze ś rieża i da 
B ig  przetiwę lata diug:e wraz z kopcem Unii 
lubelskiej, usypanym n_ górze Zamkowej' jego 
su np e a  i sta aułem.

G dy prezydent weteran przerzedt w  do- 
b ze zislużony stan spociyoku a wszystkie na­
rodowi ści i sdonnictwa, reprezentowane w au- 
stryackiej radrlc państwa, wyprzedzały się dlań 
w wyrazach czci i hołdu, Lwów czuł, że pcslę- 
d . e Smclk*, już niepodzielnie, źe starzec po- 
w ric i do ogniska, w klórem ongi kład pierw 
Sie pedwaliny ped nowy ustrój spcłeczcy i na 
rodowy.

1 wrócił śliczny starzec nad Fihew , gd/ie 
charakterystyczną jego postać znało każde dzie- 
ck . G  d.iennie wędrował rziżkim krokiem ca  
W ysoki Zamek, by tam do zo ro aić  pracy ro ­
botników a zarazem służyć wyjaśnieniami przy-

hysrem ze stron niejednokrotnie bardzo dale- 
Łiob, rZapodziewającym się nierzadko, kto to 
z całą skromnością i prostofą wiedzie z nimi 
długie rozmowy, kto tak serdecznie i gorąco 
mówi o dawnej placówce, rozrzuconej w kotli­
nie, mętami i oparami spowitej.

I powstało mnóstwo anegdot na ten te­
mat, podawanych z ust do ust; postać starca 
już za życia owiewała legen d a..

A  gdy w szary, smutny dzień grudniowy 
(4OUI 1899) rozeszła się po Lwowie wieść o 
śmierci Franciszka Smolki, prastary gród okiył 
się niekłamaną żałobą, w niejedaem oku za: 
sikoła Iza, osierociał kopiec Unii lubelskiej...

Niebawem zrodziła się samorzutnie m jśf 
.czczenia Smolki pomnikiem w  granicie i spi­
żu, myśl, która obtonie realne przybiera kształty.

Przedziwny dsr afcymUaeyjny posiada na­
sze społeczeństwo Przeglądając nazwiska naj- 
wybitnirj izych dzi&isczy polskich na polu lite­
ratury, sztuki, m uki, polityki, znajdziemy całe 
iztregi ludzi, których dziadowie, a częstokroć 

nawet i ojcow e nie mieli nic wspólnego z tern 
wsrystkiem, co nas s ecy dnie dotyciy. Chopin 
i Matejko— że nie wyliczamy więcej nazwisk—  
najlepszym są słów naszych dowodem; do tego 
samego grona wypadnie w ciąg n ą ć i Franciszka 
Smółkę.

Of cer austryacki, rodem z p uikiego Sią­
ka, przypadkowo spotyka na balu w Krakowie, 
gdz:c nocowzć mu wypadło, łowczego niepoło- 
mickiego Franciaaka Nć<retby’e^o z uroczą cór­
ką Aousię, wychowaaicą zakłada naukowego w 
Staniątkacb.

ZakocLał się siarczyście, pra -di iwie po

ułańsku i w daiu a stycznia 18 5 r. stonął 
wraz z nią n .  ślubnym kobiercu

Pobożne „Mateczki* snuć prtystępue były 
uczuriom^narodowym, które śrizczepiily z ko­
lei w serca powierzonych ich pieczy dzieweczek, 
więc i A n u sia 'N eićth y , acz pochodziła; Ł 10- 
I ii  y  ongi po drugiej stronic Kai pat zużywają­
cej znaczenia, przejętą ślę głęl o co tem ifzasa­
dami, a dzięki jej znowu wpływom mógł w
domu rotmistrza ułanów austriackich wyróść
mąż tej miary, co Franciszek Smolka.

Ujrzał on światło dzienne w małej pod­
górskiej mieścinie, w  Kałuszu, gdzie rodzić je­
go, zrzuciwary mundur wojskowy, pełnił obo­
wiązki kontrolera salinarnego. Datę urodzin
rińniśuy pamiętzć wszyscy dobrze: 5 listopada 

id to  r.

Początkowe nauki pobierał w domu ped 
okiem przezacnej matki, skoro?zaś w gimnazyum 
Domin .ańakiem -re Lwowie wpadł w otoczenie 
młodzieży polskiej, gorąco odczuwającej naro­
dowe potrzeby i dociski, stał się sam, kończąc 
atudya uniwersyteckie, najzagorzalszym pola­
kiem.

Całą Galicyę pekrywała podówczas gęsto 
sieć lwiązków, kółek i kółeczek konspiracyj­
nych. Smolka nsrażsł swoją pn.ysiIo£ć, wol­
ność, ba n iw et życie, nie sprzenicwieizył się 
jednak ani na chwilę jedną 'hasłom, którym za­
przysiągł służbę na żywot cały. W ytrwał też 
wiernie pod sit and arem, a w dniach ciężkich 

doświadczeń i -uysilków nieprzebieraiąccj w 
środkacn komisy 1 śledczej, wykazał przedziwną 
moc ducha, charakter z granitu.

W yrok śmierci nie zachwiał jego przeko­
naniami; ułaskawiony —  kroczył dalej naprzód

ku chlubie polskiego społeczeństwa, pożytkowi 
kraju i państwa.

T a k ., psńłtwa, bo skoro , dawny porzą­
dek* runął w gruzy, a pod rządami Francis 
józtfa  I zaśw itłla no i era, jeden z towaizy 
szów Smolki z k iź i i  więziennej— Floryan re- 
mialcoi ski, kończy swoją kąty erę obywatelską 
w mundurze H.iai*tcryalaym; drugi— ka. Albin 
Dunajewski, po pięknem, begobojaem źyc u, 
złożony zostaje na marach w skatach kaidyh.l- 
akict; on zaś, ten ongi rewolucyonista i burzy­
ciel ładu społecznego, jako nieporównany wprost 
prezydent rady państwa, najwybitniejszy auto- 
nomisti. i fsderslhta, oddaje monarchii auśtro- 
węgictśkitj nieocenione nałogi

Jako prezydeLt „Reichitagu*, któremu 
działać wypadło w miesiącach wiedeńskiej re- 
wolący i, odznaczał się Franciszek Smolka o- 
gromnym taktem i spokojem. Po nadając nie­
zwykły mir nawet w pośród najradykalniej 
szych żyw iołów , zapob iegj niejednokrotnie zby­
tecznemu krwi rozlewowi, równocześnie broniąc 
wobec nacisku kół reakcyjnych powagi i zna- 
c enią reprezertacyi ludów.

Epokę Bacba przebył we Lwowie, prowu- 
drąc tutaj kancelarye adwokacką, pracując przy 
tern u poditaw nad ódrodzeniem własneg j spo­
łeczeństwa. Skoro życie konstytucyjne zapusz­
czać poczynaio trwałe korzenie, zasiadł na krze­
śle radzieckicm w ratuszu lwowskim; z kolei, 
jako poseł stolicy kraju, która go obdarzył- 
obywatelstwem honorowem, w sejmie; wzesżcie 
w wiedeńskiej radiie państwa. Objąwszy w dniu 
14 msrea 1881 r. przewodnictwo izby, wytrwał 
□a tem trud acm, odpowiutiziałnem i zaszczy- 
cnem stanowisku po 17 marca 1893 roku.

„Jego pewność j znssdnch— pisał swego

w pcwiecit dubieflakim po ś. p F.ackow stim , 
któiy czuję się w obowiązku sprostować.

Opiekun p. Kd.z!irierz K arw icki n i e  b y ł  
w c a l e  Z ńi l i s  z o n y  sprzedać mrfjąjtku rbspani- 
auwi, g d yż my, siostry ś. p Frankow skiego 
cficiaiyśiny nabyć majątek, zabezpieczyw szy 
krótkoterminową) zakład, ą, a ńaw fk proponow a­
liśmy 40 tysięcy gotówką, o czem opiekun był 
powiadom iony przez m ecęnaia jp . Rpguskiego 

D ziwię się w ięc b^rlzo, że opiekun p o d ­
pisał akt ?A^rzedaży, nie w yczerpaw szy wazyat- 
kich m ożliwych jfjpŚs »uow, by pozóStał majątek 
rodziatfy w  polskich jękach.

Łączę wyrazy poważania

Ł  ja n ń ik a ,
33 liatopada 19 13  r.

€cha szp ita ln e .
ir.

Szpital...
Cisza, nakonicc spokój i jakieś dziwne 

poczucie dobrobytu fizycznego, nic bacząc na 
dolegliwości, połątżoń^ z chorobą.

Dokoia twarze ludzkie— dobre i chętne, 
ręce Zręczne a pomocne, pewneść ratunki*, o- 
psrtegó n* rscyonslnym  zespole pełni środzów 
lecznicźycb, odpowiednio do potrzeb zartosowa- 
nego i Zorganizowanego środo m !  a i persone­
lu lekarśko-pićlęgnlarskiego, —  całości, mającej 
oa celu wyłącznie ciebie, który przestałeś aobą 
władać i jesteś, jak nadwątlone drzewo ńa w y­
raju, które samo siebie zasłonić od wichrów 
□ie pctr.fi, a w soblć siły odpornej nic mając—  
cierpi i ginie.

Tylko człowiek chory, potrzebujący ratun­
ku i opieki wżyć się w to dobrodziejstwo 
„szpitalne* w zupełności jest zdolny.

Tylko ćżłówiek sam otjy, który w domu 
ma pufctkę, lub człowiek ubogi, który uJUit 
częstokroć wcale nie posiada, csłą wagę i szczę- 
tłiwą radość szpitalnej Opieki ocenić może...

A  pamiętajmy, tc  nieprzebrana jest skala 
fizycznych cierpień ludzkicb, zwłaszcza tam 
w nizinach, gdzie rolę znakomitej ich w ytw ór­
czym gra nędza, gdzie ogrom pracy wyniszcza­
jącej i karkołomnej tak gorliwie dla cmentarzy 
pracuje.

T a  praca dla szpitali, dla noży chirur­
gicznych i sanatoryów wypoczynkowych odby­
wa Się z dnia na dzień, z goJzinj na godzinę, 
bez wypoczynku i ulitowania wśród zawrotnej 
większości społeczeństw ludzkich... A  ci, którzy 
wyrzuceni z miażdżących trybów nigdy ńfć u- 
sypiającej maszyny „twardego losu*, nie są 
w  stanie pod dach szpitalny się schron ć, ci 
w  męczśrnilch w beżgianićznym smutku i trwo- 
dze— g in ą ..

X takich jest znowu większość...
Więfc-zość nieprzeliczona i nieznana.
Większość z ppzs poła naszego widzenia, 

z poza sfery raszych doświadczeń życiowych, 
z poza g r a n i c y  naszych wrażeń bezpośrednich.

Giną...
Giną przędą czelnie, di z żadnej z tych 

racyi, które zakreślają siły ludzkie, ódpowiedoio 
podtrzymam*! w chwilach chorobliwego pogwał­
cenia ich równowagi.

Giną w upale dni letnich, w m roźjjm  
uścisku dni i nocy zim owych, wśród zaDójczej 
mgły i szarugi jesiennej.

A  odbywa się -ta przyśpieszona wędrówka 
dusz w pozai wiaty nictylko w lyn-itokach i n i  
barłogach.

B> tych tkazrńców, pozbawionych raryo- 
nalnego dozoru lekarskiego t pieczołowitej opie­
ki lec: n ic  t (, rekrutuje los nietylko wśród nę­
dzarzy ostatecznych . Nie dom yśając się, spo­
tykamy tych rekrutów na każdym kroku koło 
.siebie, wśród grona biizkich i najbJiżiZycb. Są 
to bowiem jtdnóitai z liczby iycb, którzy „wią- 
■źą zaledwie koniec z końcami*... Śą to bojo-

czasu L:si.ck Borkouaki— jego krew zimna, je- 
go w j trwałość, zahartowanie w przeciwnościach, 
wzbiidialy poważanie raw et u ludii przeciw­
nych przekonań. Liberalność jego nic zatrważa- 
ra mjwstecznicjszycb, a jtg o  umiarkowanie nic 
było w podejrzeniu u najzagorzalszych*.

Wspaniała mowa, wygłoszona przez Smol­
kę podćzaś obrad nad „Wolnością rccbiStą*, 
; dobyła n a  dyplomy honorowe wielu gmin M o­
raw, CjccL, Śląśkii, Kroścyl f  Krajny. Podobne 
maaiisstacyc nastąpiły na Węgrzech, gdy poseł 
lwowski wystąpił w obronie praw zasadniczych 
krajów korony św. Szczepana. Przemawiał z a ­
wsze otw arcie, n !t ukryiiająb awoićh zasad 
Szcżcrze polskich i demokratycznych, nic więc 
dziwnego, że zdobyw ał miłość powszechną i u • 
aieibicńie a  śród swoich, a niecodzienny śzaću- 
nek i pr.wsżanie wśród obcych.

Poftrzeb Franciszka Smolki przemienił aię 
w  olbrzymią mtnlfestacyę żałobną. Pomnik je­
go wy coriany przez Tadeusca Błotnickiego w 
brońzie, wskazywać będzie młodszym p .kole­
niom, jak dis dobra nubliczncgo pricow ać n a ­
leży; przypomni niejednemu n ężs, który życic 
całe poświęcił serdecznemu umiłowaniu własne­
go społeczeństwa.

Jeśli pamiętać zechcemy, że ojciec Fran­
ciszka Smolki kaleczył jeszcze niemiłosiernie ję­
zyk polssi, teu. dobitniej u yitąp i dar asymiia- 
cyjny polskiego nirodu.

Syn jego, radca dsoru  i b. prof. uniwer­
sytetu jagiellońskiego, Stanisław, jest 1 ysoko 
cenionym hietorykieu*.

Michał Rcila.
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wnicy o chlrb d z i s i e j s z y ,  lló rzy  o jutrze 
swoim ńic ńie w.edzą i na walką ze śmiercią 
n»jezęś:iej ładnych środków nie mają

J:st to stera, wśród ktćrej U e zwana ku- 
racya zakrawa na smutną komedyę i jest wła 
ściwie tylko złud:t, zakrywającą przed oczyma 
nie?zcząś'iwych G .lgutę cierpień bez ulgi| leJą 
C'j atol. w granicach możności ludzkiej, 1 bu 
dującą się już z bezmyślnym pośpiechem tru- 
mną. .

Ile mączsibi zbytecznych, ile zgonów 
przed a. czelnych, ile zatraconego ijr ia , które 
luoglo bujnie sią krzewić, budując nowe wią- 
ztdla kultury ludzkiej, wzmagając potęgą czło­
wieka na drodze jego wiecznych wysiłków za­
władnięcia światem!

Ile w t/ch .wypadkowych* trumnach za­
dławiło sią a u u  geniitaycL, ifę gitfkąSciś, na­
dziei i tej prawdy, i tej mccy, które budują 
lepsze jutro świata, zasypał* ziemia mogilna 
tych grooów najcząściej bezimiennych, które 
wykopało zapomnienie ludżi o lddziatb.

Najgeni-laiejszy lekarz nic poradzić nie 
jest w stanie, jest absolutnie bez.Ilny, gdy 
w domu pacyenta brak odpowiednich środków, 
gdy otoczenie bredne i nedzne najlepsze jego 
chęci psuje i najświetniejszym, zbswczym po­
mysłom urzeczywistnić sią nie pozwala

Jedyny ratunek —  w szpitalach, których 
w stosunku do potrzeb ludności jest tsk mało, 
do których z trjte racyi człowiekowi j  bardzo 
ubogiemu dostać aią tak trudno.

A  chwila cz?s'o decyduje —  o życiu, lub 
śmierci, o zdrowiu i sile, lub o wiecznem nie* 
domsganiu i kalectwie.

Stoi mi przed oczyma wznoszony na 
krańcach miast# gmach.

Szp td  Syroczynłklch...
Dobrodziejstwo nie tylko dla Kijowa, bo 

Kijów, to teren, do którego, jak po równi po­
chyłej zsuwa sią nędza i ubóstwo polskie całe­
go kraju.

Budynek szpitalny dzięki przerastającej 
zwyk'ą miarą ofiarności jego twórców, jest 
prawie gotowy zewnątrznie. Lecz brak mu je- 
stcze urządzenia wewcątrznego. Lecz chwila 
rozpocząć'* jego pracy iuktycanej zalety cd do­
bre; woli, od hojności społeczeństwa.

Wznioiiła gmsch ofiarność obywatelska 
dwojga ludzi, ciąg dalszy zależy, jak rzekliśmy 
w y le j -  od hojności ogółu

Daj wiąc S j le ,  aby ta hojneść przybrała 
kształty szerokiej rozłeWńośrf, aby objęła wszyst­
kie zakątki, gdzie tylko istnieje m uiuoić nie­
sienia u‘* . cierpiący u, ratowania tycb, którzy 
giną ńapróżno, a mają p.aWo do współczucia 
naszego 1 pomocy— bo s j  ludźmi...

Cz:r»y Jegomość.
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Rókll 1462 P rzybyw . do Polski legą1
Piusa II Hieronim arcybiskup kreteński, jako 
pośtedńik w sporze Polski z Zakonem.

— Z Towarzystwa dobroczynności. W o­
bec zbliżającej Sią zm y podczas której mnó­
stwo bezdomnych biedaków cierpi zazwyczaj na 
brak ciepłej odzieży i obuwia, zarząd T om  
rzyblwu dobrectynnosd zwra .a sią do nerc li 
totcłwych i  wielką prośbą 6 zaofiarowanie zu­
żytej i niepotrzebnej odzieży i obuwia i nad­
syłanie tych przedmiotów dó b,ura T-wa (Tro* 
icki zauł. 6) w godzinach murów en od lo-ej 
z rana do 5 ej po poi. (oprócz dni ś wią tece 
nycb)

T jw . dobroczynność, ma nieplonną na­
dzieją, że cdezwS jego znajdzie posłuch u Sza­
nownej Publiczności i biedacy zaopatrzeni zo­
staną w niezbędną Odzież i obuwie.

, B i a  d a t ,  q u i  c l t o  d a t * .  Dwa 
razy daje ten co prędko daje.

—  B il azieen n y w  .Og&lwle*. W  ubie­
głą niedzielą sale .Ogniwa* wypełniły , sią po 
brzegi niezwykłą publicznością.

Na tą publiczność złożyło s A ^srąiet 
dzieci, uczniów, uczenie, studentów, .cywilom*, 
oraz rodricóW. Kadry dzieci [ zl i o tdeży re­
krutowały sią z osób nie ndodfcjych n .d  lat 
trzy... Najwięcej jednak było .osóbek* 10 clo, 
12 to — - 14 Ltn.cb To też szczebiot naszych 
.milusińskicn* i kaskady S-nifcćftu dziecinnego
rozlegały ąią po salach bez przerwy

Przeć rozchyleniem arą zasłony Kulikow 
ska odczytała ładną odezwą do dzieci, apelując 
do icb serduszek i pamięci o dałbym  bycie 
kolonii p n. .D ^ eci —  dzieciom*.

W  ict potąm rozpoczęło sią przedstawienie 
.Wieszczki lalek*. Nic to, że ntfdmisr życia 
nie pozwalał niektórym .ląlkom* ustać na 
miejscu, —  odegrano jednoaktówkę wyooraie, 
a „wieszczba* otrzymała! przepyszny bukiet ży­
wych kwiatów.

Pu przedstawieniu pokazy weno obrazy 
kinematograficzne z dziedziny przyrody i hurac- 
rystyki, które wywoływały pośród .publiczno­
ści* szczere vybucby śmiechu i bezceremonial­
ne okrzyki .jeszcze! jejzcz» !*.,.

Ale, że wszystko musi mieć swój koniec, 
uprzątnięto pośpiesznie krzesła i - oz poczuły sią 
tańce. Co młodsi goś:ie —  uałowali (kięc-ć 
L.ą puś odko; stara/s młodzież t»ń żyła dookoła 
sali. Wkrótce jednak m s.*p iy zabawy ogól­
ne, a korowodowi długiego wąża końca nie 
było Kosze szczęścia i inne niespodzianki za 
kończyły zabawą młodszych uczestników, którzy

około 10-rj .musieli* pójść spać, a starsza 
młodzież uzyakila pozwolenie na ponowne tań­
ce, które trwały do pćiaocy.

Tłumno i niezwykle gw arm  bjlo  na za­
bawie dziecinnej, która kolonii .Dzieci —  dzie­
ciom* przynieaie va -a żu y  zasiłek.

—  .Andrzejki* w  Ogniwie. W  nadcho­
dzący piątek w wigilią św. Andrzeja w salo 
nacb .Ogniwa* odbędzie sią zabawa taneczni 
na rzecz polskiego T-wa Kolonii letnich. Or* 
ganizttrrki i organizatorowie zabawy dokładają 
wszelkich starań, aby uczestnikom zapei nić 
juknaiwiększą il.ść  niespodzianek W  jedoym 
z najbliższych numerów .Dziennika* podamy 
czytelnikom te szczegóły programu, które mogą 
sią stać .tajemnicą publiczną*.

—  WieczoJTlca w  P. T. G- Niedzielna 
wieczornica w polskiem T-wie gimnastycznem 
wyraźnie dowiodła, że zaczynam/ .umieć sią 
bau,'c*.. D aw n i salony P. T. G. nie zgroma 
dziły tylu nsraz gości i członków T-wa, co na 
wieczornicy niedzielnej.

Zabawą taneczną poprzedził koncert w 
wyzonaniu młodzieży. Na program koncertu 
złożyły sią: trio Mendeisohns, deklamacya, walc 
Krejr lei 1 a*ya z opery .M a.ta*, .Chuntiun 
Triste* C tajkowskiego i .Ballada* Szopena, 
W szyscy wykonawcy zbierali rzęsiste, a zadłu­
żone oklaski.

Po koncercie około gotlz. 9 ej rozpoczęły 
sią tsóce. Pełna życia i werwy młodzież na 
azs, pomimo szczupłych jak na sto par tańczą­
cych rozmiarów sali, dzielnie sią sprawowsła 
pod wodzą doświadczonych wodzirejów.

Niechętnie leż rozchodzono sią do domów, 
gdy wybita godzina 2<ga, obiecując sobie ze­
brze sią nn .dalsry ciąg* zabiw y, na .A n ­
drzejki*— w sobotą.

—  .AndrzejKi" W P. T. G. W  nadcho­
dzącą sobotą (d 30 b m j zarząd Polskiego 
T  wa Gimnastycznego u*ządza trsdycyjrą wie­
czornicą p n. .Andrzejki". Urozmaicony pro 
*ram zabawy zapowiada.’ żywy obraz, efektow­
ny kotylion i wre ssc it—tabor cygański, w któ­
rym nadobne „cyprsnki* hę Ją wróżyły. Dla 
członków T .wa— wstąp bezpłatny.

7 -  W alne zebranie cżlonków  P. T. G —  
W  ubiegłą niedzielą ria nadzwyczajne walas 
zgropiadzenie człoakow Polskiego T  wa Gimna­
stycznego przybyło 48 druhów.

-Zebranie zagąił prezes T-wa, druh W fę:- 
kow*iki.

przewodniczącego zaproszono jedno­
głośnie druha A . Baycra. na wice-przewrdni- 
rzącego — ■ dr. J Warchakowskiego, sekretarzo­
wał dr. S  Ejseit.

Na wstąpię, wobec przewidywanego prze- 
ciągnięcia sią obrad zmieniono na wuiosrk 
przewodniczącego porządek dzienny. Olczytano 
przedewazysikirm protokół poprzedniego walne­
go zgrc madzenia, odczytano i zutwierd :ouo 
sprawozdanie kasowe i przystąpiono do balo- 
towauia kandydi 15w w liczbie 64, którzy w po- 
czót cm mków przyjęci zotUii.

2  kolei prayśtąpiono do odczytania opra­
cowanych przez zarząd regulaminów. Regula­
min opłacanych składek członkowskich w yw ołtł 
oiyvricne i wyczerpujące debaty, w htóiycb 
brali ułział dr. dr. Więckowski, Veit*r, Biyer, 
Jozeaski, Rutkowski, Woźuicki, Borsuk i inu.

Dalszy ciąg obrad rozpocznie sią punktu­
alnie o god?. 4 ej a nsdchodrącą niedń? ę 
d. 1 grudnia;. Osobne zawiadomienia rozsyła­
ne członkom nie będą.

—  Z Ki ła Koolet p oL k. Dn. 6 grudnia 
w „Ogaiwić* oabędsie sią zabawa popoioddio- 
wa p. n. IIirbatka.Miniaturę*. DoćLdd prze 
znacza Vą na rzecz iństytucyi Koła.

—  NdWd k A t.g tr  f l  koIłJJW i. O iegdoj 
w nocy w odległości jednej wior, y  od stacji 
kolei M iskiewako-Kijowsko-Woroncskiej Riesze- 
tibw a nas ąpila nowa katastrofa kolejową. Pized 
a-deja nem na »łacyą pociągu wojskowego ro- 
znw hł sią n-ladonrany materyal im! łstwo ra- 
p-lnymi pociąg towarowy, pozostawiając na 
torze kolejowym 15 w jgonów , które potoczyły

z powrot :m przeciwko nadchodzącemu po­
ciągowi w ójt. owc mu. Naatąpiło zderzenie. Dzie­
sięć towarowych i 4 wagony wojskowe uleąły 
rozbiciu, lokomotywa zosrsU mocno uszko­
dzona.

W skiii:k zderzenia wybuchłą benzyna w 
paru uszkodzonych mocno wagona!ch-cy*t<mach 
I po paru chwilach wszystkie zdruzgotane wa 
Bonjr atauąły w plomicujach. Z  trudneścię zdo- 
i4ao odczepić kilka mntćj usiKodzonyth wago- 
nów. Wkrótce zapaliła sią naft#, cząść której 
wylała aią na tor kolejowy. Szczątki Wagonów 
U iąze po obydwu stronach toru wraz z pod- 
kładami paliły sie jak atos.

Na podstawie kilku lakonicznych depesz, 
otrzymanych przez zarcąi kolei Po.. Z*choda.ej
oi.e można sądz?ć o Właściwych rozmiarach ka- 
tsstrofj. Są jednakże wiidomośw, iż tak pod­
czas zderzenia, jak pożaru zginęło i ucierpiało 
sporo Judri.

Wskutek zatsrasowania i usikodzenia toru 
na przestrzeni kilkudziesiąc.u f-jżni komunikac > 
zoatała wstrzymana całkowicie. Zarząd kolei ro« 
zeałił telegramy do w.zystkich ctacyi o czato- 
wem zawieszeń u ruchu iowar)wego.

Na miejsce katastrefy sprow-dzono kilka 
partyi robotników, którzy po ugaszeniu pożaru 
co połączone było z w.euiemi ti udnościami, za­
brali się wczeraj do naprawiania toru. W  nie­
których miejscach musiano zmienić podkłady, 
ponieaaż c*ąść icb padła pastwą promieni. Szy­
ny również miejscami 1 j  mocno uszkodzone.

Wczoraj wieczorem oczekiwąio wiadomo- 
ci o przywróceniu komunik acyl, lecz spodzie­
wana wiadomość nie nadeszła.

—  Ponląil agronomiczna. Przed rokiem 
pisaliin.y szczegółowo o projekcie specyalisty 
od spraw pozaśzkolaego szerzenia wiedzy a- 
gronomiczaej p A Gara cyn*, polegającym na 
puszftje ni u w ruch jpecyuln^ch pociągów, któ­
re obwożąc prelegentów po sieci dróg Poł Z a ­
chodnich, przyczyn łyby sią do szerzenia wśród 
ludncś i wiedzy rolaic.zcj.

Frojekt ten jest wzorowany n a  podobnych 
.urganizacyarh od dawna już f j  akcyonujących w 
niektórych krsj^ch zachodaio-europejtkicb, szcze 
golaie saś W Ameryce Północnej.

Pociąg taki składić sią będzie: 1 z wielkie 
go wagonu pulmanowsciego, zaopatrzonego w 
iau y, k u ty  rbja^iirjące i inne pomoce szkol 
ną, fudziel latan ię  czarnoksięską i ki nem# to 
graf. Innemi tłow y będzie to przenośne audy- 
roryim  obiiczone na 8 j słuchaczów; 2) z trzech 
wagonów puimanowskich III klasy, w których 
m itśdć s'ą oąłą muzeum rolnicze; 31 jednego 
wagonu II klasy d a prtlegectóip; 4) jednego 
wagonu towarowego d k  przewożenia io łen ta- 
rzs, a więc furgońów dl* wyjazdów prelegenta 
w odleijte od siatyi loiejo«rrj okolice: uwaio- 
tu “ ki idanr jo na 150 osób dl* urządzania 
odczytów po wsiach 1 t p

Depaitamrnt r. 1 .lctwa, który j*k wiado­
mo projekt p. Garszyna zaaprobował, podejmu­

je s:ą prkrywsnia kos'tów  urządzeni# we vną!rz- 
nego pociągów agronomicznych, utrzynsnia 
wyżstego i niższego personelu służbowego tu 
dzież wydatLów związanych z reklamowaniem 
o Iczylów.

Pociągi agronomiczne będą doczepiane do 
pociągów osobowych i towarowych. Odczyty 
wygłaszane będą na wszystkich stacyach, pizy- 
czem niezwłocznie po przybyciu pociągu ludność 
miejscowa powiadamiona będzie o odczycie za 
pomocą ogłoszeń Tematy dl* odczytów dobie­
rane bądą zależnie od stopnia kultury rolnej 
danej miejscowości, gleby, cza-u i t. d.

Po zaznajomieniu nią z nrojektem p. Gar- 
. y ra  naczelnik kolei Pol.-Zachodniej p W 
Szmit wydał rozporządzenie o przysposobieniu 
w narsz uch kolejowych potrzebnej ilości w a­
gonów i sporządzeniu koczforysu odnośnych 
wydatków.

—  Nowa nrkiftta. Centrslne biuro 
wsrechrosyjskiego Stowarzyszenia cukrowników 
‘oz Di lało ncirą ankietą, dotyczącą wiadomości
0 przebiegu kampanii cjkrow  lir :ej i stanie 
prcdukcyi na dn. 25 listopada-

—  Asąkuracya robotników. Dziś, dnia 
26 listopada w lokalu zarządu wszechrosyjskie- 
go Stowarzyszenia cukrowników oaDędzie się 
posieozenie komitetu kijowskiego Towarzystwa 
ubezpieczeń robotników fabrycznych.

—  Sprawa BejtlSP. Wczoraj upłynął o- 
stitni ten, n składania w sądzie lub wyslanis 
pocztą (do godz. 12 w nocy) protestu lub skar­
gi kusscyjnej w  sprawie Bejliss. Ani protestu 
jednsk ani skargi, jaka mogłaby wpłynąć ze 
stiony powodów cywilnych w sądzie okręgo­
wym nie otrzymrno. Zresztą tak protest, jak
1 sksrga kaucyjna mogły być w s ia n e  pocztą 
wczoraj przed godz. 12 w nocy z Petersburga 
i zatem otrzymane w Kijowie w ciągu kilku 
dni najbli tss-Tcb.

Protokół posiedzeń sądOwycn w sprawie 
B-jlisa zosttł wygotowany.

—  AprawT redaktora „K ljew hn in a*. W  
sprawie redaktora .Kijewianink* p. W. Szulgi- 
ns, pociągniętego do odpowiedzialności sądo- 
wej za ^przedstawienie w  fałszywem świetle 
działalności urządc -tów państwowych* w jec- 
nym z artykułów wstępnych, trakfującsin o 
spr*wie Bejlina (numer ów .Kijewlanina* zo 
st*ł, jck wirdomo, w swoim czasie skonfisko­
wany), obrońca oskarżanego adw. przys. W. 
KaUczewskij zwrócił sią do XII wydziału sądu 
okręgowego z prośbą o wydanie mu kopii po 
fttanowienia sądu w kweatyi starań p. Szulgm* 
o wezwanie z jego strony świadków odwed > 
aycft.

Pomimo, iż wydawanie tego ri.drtju kopii 
zazwyciaj jest praktyko s-ane, p. Kałaczowsbc 
go spotkLla w  tym wyp«dku odmowa. Pole­
cono u u  natom.art złozyć odpowiednie poda­
nie ca  piśmie, kióre ma być rozpatrzone na 
posiedzeniu XII wydzf tu sądu-

—  UobyiBRle SHAfgi. Senat uchylił skar­
gą obrońcy Bejlisa aqw. przyr. Giygcrow lczt- 
Bzrskiego na orzeczenie ogómego zebrania ki­
jowskiego sądu okręgowego, zatwierdzone przez 
ogólne aebranie izby sądowej, a udzielającego mu 
idmonicyi r\ podpisanie protestu przeciwko 
oskarżaniu żydów o mordy rytualne.

— Wywóz cukru. Od dn i  września 
b. wywieziono z Rosyi za granicę i do Fin-

landyi 1,882,833 pud. cukru, w tej liczbie: 
i i a93i°7I pud. kryształu i 589,762 pud. rafi- 
nady.

W  ciągu wrześni# r. b. wywieziono za 
granicę ogółem 599,758 pud. cukru (439.067 
pud. krjsztcłu i 160.691 pud. rafinsdy), w tej 
liczbie: do Anglii, Niemiec i Turcyf —- 42363 
pud. kryształu, do Finłańdyi 353,862 pud. kry 
ształu i 8 953 pud. rz finady i do krajów azy«- 
tyciricb (Afganistan, Chiny, Peraya i Turcy a a- 
zyatycka) 4^892 pud. kryształu i 151.738 pud. 
rafinady

—  U m iistow lenis ośw ietlenia g azo w e­
go Niebawem md być zwołaąe nadzwyczajne 
v*Ine zebranie akcyonaryuszów kijowskiego 
T-wą gazowego w celu rozpatrzenia wniosku o 
ustąpieniu przedsiębiorstw* miastu przed upły­
wem terminu koncesyi, mającym nastąpić za lat 
dziewięć. Z  powodu szybkiego rozwoju o śtie- 
tlcma elektrycznego, przedsiębiorstwo gazowe 
zmuszone było coraz bardziej redukować swą 
działalne ść wobec czes o miasto mogłoby obec­
nie odkupić csłe przedsiębiorstwo za 170,000 
rubli.]

—  2miana w łaściciela- Dotychcza* T-wo 
• d d zliw e  cukrowni ,R żaw a* dzierżawiło tę 
f*bryką od spadkobierców hr. K. Kleimiscnela. 
Obecnie T-wo nsbyło cuk/ownit; na własność. 
W  celu ostatecznego załatwienia tranzalcćyi wy- 
ftcbit do Petersburga dyrektor zarządu T -« a  
D. Balachowakij.

—  Zjazdy górnicza. Dn. 27 listopada 
rozpoczynają sią w Charkowie ohrsay XXXVIII 
zjazdu przemysiowców górniczych południa Ro- 
ayi. Rozważane będą między innemi nader do- 
nosie w danej chwili kwestye głodu opalowe­
go oraz budowy nowych kolei i drog podjaz­
dowych.

— 1 KaBy bzpitiln). W  241 Żoioru 
praw i rozporządzeń rządowych oglostone zo ­
stały przepisy o zakładaniu i urządzaniu lecznic 
dla uczestników kas szpitalnych oraz główne 
zasady umów, zawieranych pomiędzy właścicie­
lami przedsiębiorstw i kas szpitalnych i zakła­
dami leczniczymi tak prywatnymi, jak i ziem­
skimi 1 miejskimi.

—  Budów? pomnika G -naia. Na mocy 
propozycyi p guberni t n a  przewodniczenie w 
komitecie budowy pomnika Gogola w Kijowie 
obejmie w jego zastępstwie prezydent miastr.

—  W yfiiki poboru Ministerstwo spraw 
wewnętrznych poleciło gubernatorowi kijowskie­
mu zgrom ad zerue danych o wyniku poboru te­
gorocznego, dokonanego jak wiadomo po raz 
pierwszy na pod itawie nowego prawa o po­
winności wojskowej z d. 23 czerwca 1912 r-

W  ty ls celu gubernator kijowski zwołuje 
ń* 5 grudnia r. b. apecyalną naradę marszał­
ków sz'acbty i prezydentów miaut, którzy n a ­
leżeli do komisyi poborowych.

—  Sm > J r?dy m iejiklej Dzisiaj rozpo­
czyna sią przedostatni 1 w roku bieżącym nesya 
rady miejskiej Na porządku dziennym znajdTe 
s>ę 7 6 sp.aw, między ionemi: podanie miesz­
kańców miejscowości przylegających do rzeźni 
miejskiej o przeniesienie jej na inne m itjicr; 
wnioą-k gubernatora w  sprawie urządzenia w 
ogrodzie Cesarskim f ló ó w  na 800,000 wiader 
wody; wynajęcie, lokalu d.a wydziału kwaterun­
ków, wojako*ycb; rozkład posiedzeń rady miej- 
akiej w roku 1914 yoc; wniosek o ohrtniu p 
K. Niemieaząieors na honorowego obywate a 
as. K jo w i; propozycja prezydenta miasta na 
bycia dla starokijowskiego oddziału straży c- 
giiioMroj samochodu strażackiego, wniosek gru­
py radnych właścicieli domów w sprawie r- 
świetlenia elektryczne ś:ią przedmieść; j f  1 a w< • 
zdanie z ruchu autobusowego; podanie miesz­

kańców Priori i i K uricc;ó*ki vr sprawie urzą­
dzenia przystanku pomiędzy Kurien’ówką % 
Priorką dla przyjmowania pasażerów i ładun­
ków na przyszłej odnodze kolejowej ,Kijów - 
Padół* i t. J.

—  Kolej PcdoUka. Pne.1 kilku dniami 
zarząd kolei Podolskiej rozpoczął budową kolei 
Szepetówka-Źtobin £któm jest dalszym ciągiem 
linii Kamieniec-Podoiski— Szepetówka. Długość 
nowej kolei stanowi 274 wiorsty. Z  cuwIL jej 
ukończenia powstanie now a olbrzymia linia ma 
giatrałna Kąwieniec— Ż  obin— M irkwa prze*zto 
10 do wiorst długości. Lroi a ta, której budów- 
zakończy się w roku 1919 przedłużona zostanie 
do granicy austryackiej a ;nastąpnie, na (mocy 
porozumienia z anstryackim ministerstwem! ko- 
munikacyi, połączona z Tarnopolem. Będzie to 
ir/i cc najnowszą linia^kclejowa łącząca Wiedeń 
z Moskwą.

— Zasadnicza w y itś iie n ie  Senatu Senat, 
rorpatizywszy skargą Towarzystwa cukrowni i 
rafintryi kaszperowskiej na uchwalę taraszczań- 
skiego powiatowego zgromadzenia ziemskiego 
w s ra rie opodatkowania na rzecz ziemstwa 
pomienionych fabryk, p< stanowił skargę Tow a­
rzystwa pozostawić bez skuttu, ponieważ ziem- 
stwóm przysługuje prawo aamoddelnego okre­
ślania stepy podatku'ziemskiego.

—  Sądv rozjemcza. Wczoraj rozpoczęły 
się ob*ady VII go zjazJu( członków J komitetów 
rozdzielczych! (rejonowych). Program zjazdu o- 
bejmuje między innemi kweslye utworzenia przy 
komitetach sądów rozjemczych, urządzenia no­
wych przystanków” na kolejach na tkutek po­
dań raób prywatnych i ic.

W azechrosyjskiefiTowarzystwo cukrowni­
ków delegowało na zjazd > ncs o przedstawi­
ciela.

—  MIANOWANIE.^ Pomaćnikleaa' kijowskie­
go komisarza powiatowego został jaianow-wy po­
mocnik komiscrza powiatowego z.Kaniowa N. Lub- 
czrnko

—  UWOLNIENIE. Dnia 24 go b, m. * w ię­
zienia łukjanowleckiego wypuszCzonu *refztow»- 
ayćh z rozporządzenia ::anaarmtryi: Grubera. G. 
Koratantinowa i R. Polańskiego.

—  K A R Y  ADMINISTB ACYJNE. Za niaprze- 
strzegarie przepisów meldunkowych Skazano 10 o- 
tob na kary pieniężre od 2 do 1 .  rb. z zamianą na 
areszt.

Za nlesumipnnr pMnlerie obov.iązk6w skaza­
ne 39 MróiOw dziennych i nocnych na kzry pie­
niężne o-l 51 kap co 2 rb.

W lłŁeicicl 'lem urj* 47 przy ul. KnżD!cCznej, 
u którego »ie»rki?u Bez zaneldowania tię 3 b n - 
prawnych iydft-r/, zettzl skezany w drodze admiai- 
stracyj ,ej aa ico  ib. grzywny z zr.auną na 3 ty­
godni c areszt.i

CHULIGANI, Oaegdsj na rznsie Kadcć 
ki<j Bsbitr.ko i Turciin napadli > 6 . Cygankcwa, 
pobili go 1 zr mii nożem w  pierś. RannegD odwie­
ziono do szpitala.

—  A RESZTO W AN IE ZŁODZIEJA, (ónegdij 
w trzmwsju na ui, PezakcwsKizj wyclągnięże A. 
Teitsowowł t  kieszeni pugilares z 750 rb. getówP.ą 
i wekslami na 2,000 tb. Poszkodowany od.-azu zi- 
uwużj-t k 'tdzież 1 wszczął alarm. Złodziej,, któ y 
zumie rzar właśnie wyjść z tramwaju, 2rzucił z Sie­
bie paltćt 1 zaczął uciekać, jednak złapano go i a- 
r*aztowano. Okazał się on .aw oaow; m złodziejem 
Chaąkinenj.

Skradziony pugilares złodziej zdążył już był 
zćhowaćjjza wyłogami noćuej koszuli.

—  .ANARCHIŚCI*. Niedawno właściciel ki- 
nematogn fu j  przy ul. Lwowskiej M 95 Krtulakl o- 
trzjm al list anonimowy od .anaichlttów* z żąda­
niem złożenia • w d. 10 listrpada na schodach ka­
pliczki przy ul. O wuCkiej koj ei 7  z 500 vb. W 
razie odmowy .anaiCh śd* grozili vnu abCjfttwem. 
Kotulski naturalniej nie spełnił żądania] .snrrChi- 
stów “.

Dnia’24-go listopada K. zauważył a siebia w 
kinematografie dwóch wyrostków i powziął przy 
puszczenie,ry* są onija Horami anonimu, Arrauto- 
wasi przet policyc ćhijpcy 15 letai Kondrachln i 
Nawikew przyznali się do wysiania pemiemonega 
listu, zapewniając, iż zrobili to dla żartu.

—  ZAMACHY SAMOBÓJCŻE. W  domu 14 
przy ul. KuźnleCzne, powielił się Piotr D. Despe­
rata wyjętojze stryczka 1 odratowano.

Fozatem usiłowały odebrać sobie'życie nastę­
pujące os; oy: W<adzlnaierz B, î D. W ał 13), Mary* 
R. (Turglcniewika 54), T, Z. (W. Wasylkowaka 35) 
i W alentyna'P. (Rognitdyń»k« 4).

W e .WBiystkiCb wypadkach jpomoCy udzieliło 
Pogotowie.

— 'ZA BÓ JSTW U  W  piłesyf J6 91 przy 
ul Stołyplnowakiej znaleziono zwłoki n», *« a.-rodi - 
nej dziewczynki ze śladami za lanej SmtercL Poll- 
cya wdrożyła śledztwo.

JCajrt&a Petlickl 50 kop — Dymitr C cyrków 1 rb. 
50 kop.

■a ICsoiepz C le a c y śs fe ę i nrj. Helcma
Triiwińska 3 rb.—Zebrane w S D w ićie  61 rb. — Ja- 
cw jga Niedii Ikowska (wy prane v  zakład) 20 rb. 
- S  ani.sUw Megilnleki (zamlusi wieńca na grób 
ś. p, Bolesława Wyożgi) 10 rb. -Anzelm jn* Orłow­
ska (za pośrednictwem p. Juzif* StolyuWy) 5 rb — 
Zamiasi wieńc* na giób 6. p żClemtótyńj  Si«ły&- 
wowej: pp. W acław i Ewa Grażcwidzowie z Bex> 
dyczowa 3 ib. — J. nostwo Daszkiewiczowie, * W -  
ayczowa 2 rb.— Stanlslawostwo Kowalscy 1 Srćpn- 
tówki 3 rb.

wa w p is y  do u cn a n ia  T q w i bo«r*
p Julia Rakowska (z legata ś. p. Urbsua RwzoW- 
*kiego) 25 rb.

Międzynarodowy związek szermierki.
Po lotnikach, CykfstaCh, a trmobjpStaCf, hy- 

- Scraćh i atletach Uczą ulę w zwiącek jpę^spąeo,- 
dowy zws,'enn cy i :»uki szerm icrsziei D aedręć 
krajów zadeklarowało gotowość pi ryttąpiedią do 
no nuże z-siązkn: Augiia. Francy a, Włochy, Bćlgia, 
Ctecuy, W ęgry, N ji *egiz, Ponugaha 1 Niemcy. 
Projekt Statutu zw ą.kn , opracowany przez B. Ąnf* 
pacha ptzewiduje w centnlnym kyn* tece  wyka 
d • irczy n propor"j orainą reprezentaćyę narodowo 
sciowa

Jeduem z pierwszych zadań los tg- Związku 
będzie opracowanie mięazy-taroaawycr ptze" w 
szermlrrslicL, ujednostajniającycL Istniejące w  roz­
maitych krajach zwyczaje szermierz/.

Lot dookoła świata.
.Daily Telegraph" podaje ciekawy pian za- 

m e r :, nr po przez imiałego .eta k i : r.aculkiego 
Vedrines* l r  n dookoła kuli ziemskiej. Obecnie do­
tarł już V ejr,.'e*  na swym jednopłatowe . do KOn- 
startyn^olz. Stąd zamierza udic tlę pawtetrzną 
drogą do Kairu, z Kairu do Jerozolimy, a stamtąd 
pi tez Melą Aryę i za okę Parska do fiombaja* 
z Bombaju przez archipelag Z-oodzk; do ŚyOpey 
w Ąustrilil, z Sydney do Melbourne'u bęozw  w  
pierwsza część lotu, z Melbourne’u bowiem odpły­
nie Vedrines statkiem de Ameryki Południowej, 
pi Czem znów na aeroplanie przeleci przez prze­
smyk panamski i zatokę Meksykańsk t do N tw ego 
Orleanu, stamtąd parowcem przepłynie Atlantyk 
i uda się do Lizbony, kończąc lotem t  Lizbony dó 
Paryża pierwszą powietrzną podróż dDoaoła kuli 
ziemskiej.

Nadesłane.

S to s o w a n ie  K arkai-ynj (Cba* 
carln a  Leppiirce) u o sń ó  w  Hrietiś
p o d e s z ł y m -  Kasraryna D fa  L rp; rlnce‘a 

, Cascarino. L p r in c e )  stosowana jeśt przez 
wszystkich lekarzy świata całego u osób w 
wieku podeszłym, u tió .y ch  bezwładno! S k;rzek 
wywołuje zaparcie stolca, mogące powodować 
przekrwienie mózgu i sterczu, zarówno jak i za­
burzenia Krwiobie£u i r. d. T o  teł, aby zabez­
pieczyć choieco do podobnych zaburzeń, nale­
ży stosować Caszarine Leprince w dawkach po 
jednej lub dwie pignlki wieczorem podczas je­
dzenia. 10035
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Dbserwatoryum  (LtycEazgos

Opady notowano na zacbodri-, na pałudniu
w centrum, napółneenyis w sfbsdzie i miejscami
w pozostałych rejonaćb.

Temperatura niżsra od normalnej w  części 
północ .eg1 zachodu, wyższa od normalnej w pozo 
atałej Rosyi.

Pegadt przewidywana na d. aS listopada: Cie 
pltj na jićta. zachodzie i na południu zimniej n* 
p^ nscu.m  wschodzie, wschodzie i centrum, przy 
tr.uozki w  pozost.łych rejonach Raiyl.

Opady możliwe w  całej Rosyi próćż f.Dłu- 
dniowega wschodu i Królestwa Pol taiego.

W  K ijow ie—przymrozki, pochmurno.

I  te s t r s  I s a z y k u

Dz!ś w tali klubu kup!eCL:iego odbędzie Się 
kcnCert zaszczytnie znanego pianiny p. A. Hoehun 
Pomimo młodego wieku p. Hoehn zdążył już zasły­
nąć jako wybitny pianista estradowy.

O F I A R Y .

W  Administracji .Dziennika Kijowskiego*
złożyli:

■a Qtodi yeb  w  Guilioyii pp. F. P. 2 rb.— 
Marya Czirnowsaa (namięct W aleryi Podborskiej) 
3 1 b.-Józefottwo Ja-kolscy (zamiast wieńca ns 
krćb *, p. W aleryi ^odhorsklej) 10 rb — R .U el* 
50 kop — Zebrane wśród pracowników majątku Po 
ńorył-: pp. S. i M. W róblewscy 1 rb. — Llzla 
Wróblewska 1 rb.— Zosia W róblewska 1 ro. —  Ma­
rasa MyCzaowski 7* kop.—Fedku Żukowski 50 k.— 
Tadeusz Niedzielski 1 rb. — Juli* Borowska 1 rb.— 
Jin Tomkiewicz 1 rb.— Kazimierz Przemyski 1 rb.—

Telegramy.
i d  ftprasf m Jufcfte wjaenfaA i  i f f c f t g l  t i -

Pr^esilsiife gabinetowe we Frab*.jl.

P iry t  (AP). W edług iinłorm acri agency. 
H avtsa, Ribot nic przyjął teki mUłiatia wpraw 
zi granicznych. Doumergue zamierzk teką tą za ­
proponować Janowi D jpuy. W  rozmóarh 
z Doun.ergue’iem Clsmenceau obiecał popOrd* 
jego gabinetowi, odmówił natońtiiit przyjęcia 
proponowanej mu teki.

Uwolnienie reżim  Istów.
Wiedeń (AP). M iaiiter wojny wydal roz- 

porzzdzenie, aby a s  'y s ^  reze-.-iści d >datko r i  
powołani 1912 r., znajdujący sią jeszcze w aie  
regacb, zostali uwolnieni od służby czynnej 
najdalej 2 go grudnia.

O Jeflców bulgs.rek.cb-
t i f  a (AP). Bułgarska agenćya telegra1 ce­

na donosi, iż według informacji sfer j _I tycz­
nych Grecya nie odpowiedziała jeazcze ra  pro- 
pozycyą Balgaryi przekazania sprawy uwolnie­
nia jeńców buła arsuch na sadzie poluboWnyM 
w osobie prezydenta Poiacaić. Mdczenic ti umą­
czone jer* jak'i życzenie Aten uchybć a ą  ed 
sądj rozjemczego.

lufraiystki-
Londyn (AP). W obec strajku płodowego 

sufrażystLą Paukhurst wypuszczono z wiąeieiiia 
Eicterskiegcp

W  HekfYku-

MeksykO (AP) W  rozkoiie do armki zo- 
~tało wzbronione wszelkie niepokojenie ćudzó- 
riemców jak również wymuszanie od nich pie­
niędzy i żywności. Cudzoziemcom przysługuje 
prawo w k i t j j  n rzts 'e  6ptr1“ić  tercL, objęf/ 
przez działania wojenne.

Teatr polski w Żytomierzu.
Żytomierz (Wł.). W  sobotę i w niedzielą 

zespół kijowskiego teatru polsciego odegrał 
z nsdzwyczainem powojzenlead artukę Fredry 
.Dam y i H^iary* oriz .Ułani ks. Józefa*. 
A rtyit Sw przyjmowano entuzyaft/cznld.

Komunikat urządowy.
Peterebury (AP). V7 dzisiejszy al nu men r 

gr-.ety .R o st ja* wydrukowany będzie nastę­
pujący artykuł wstępny:

»Otrrymaliśmy przed chwilą numer ga­
zety .Echo de Bułgarie*, zawierający artykuł 
wstępny, treść którego b jl*  nam z«koaui_uico- 
waas telegn i cznie Z  zidowoleaiem zaznacza­
my, że po zaznajomienia się z eacłą, arryfcuł 
sprawia daleko korzyitcicjs^e wrażenie, niż od­
niesione z jego powtórzenia telegrafiezae|g>. 
Pomimo poprawności tonu artykułu, zawiera 
on wskazówki, mogące posłużyć za powód dó 
nieprawidłowego komentowania. Owóż, żjódnie 
z jego s cwami gorycz p zeciwko R  >./i zarzęii 
kirłkować w marcu w związku z stutzoiej, ety 
teł niesłusznie powa'aem  wrzienlem, te Rosya 
nie przeciwdziałali bezpodstawnym uroszcze- 
□i >m Serbii, wOwczM gdy by>a ona powołśna 
jircez obydwie strony w n c l  nieporozumień nh 
sąJziego w ściśle okreśiocycb granicach, G u t ;  
ta s  f jaka zrobiła doi rze, czyniąc zastrzeżenie, Iz 
wrażenie to mogło powstać a łu to ie , ljib nie­
słusznie (a tortou a -a'zon). V7 rzeczywistości 
tylko doprowsdzeaie przez nas do scuiku lądd 
polubownego mogłoby dać jakikolwiek powód
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do wysnuwania sluatcych wnic*kó> ; jeżeli zaś 
sąd nie doszedł do siutku, to aiało się to nie 
z winy F osyi, s  trzeba przyznać, i t  i nie z 
winy Serbii, Tymczasem list B >bczew», na ktć 
ryśiow itę już powoływał', powinien poslufyf 
z» po Istawę do innej oceny bezstronności 
Rosyi. Rzeczywiście, w poc/gttach, kie dy po 
wstały nieporozumienia pomiędzy B Jg zryą  a 
S rbią w kwestyi wzajemnego rozgraniczeni*, 
rząd rosyjski starał się wpłynąć na obydwie 
strony w  celu doprowadzenia do obopólnego 
potozuminra, któreoy uczyń ło zbytecznym sąd 
polubowny. Od os atnieyo myśmy się nie od 
mawiali lecz wskazywaliśmy bułgarom na to, 
iż w ich własnych interesaiti byłoby pożądane 
cofnięcie się z ich nieprzejednanego stsaowiska, 
aby nie dopuścić do utworzenia przeć wko sie­
bie wrogiej ko»licyi aąui; d5w.

Jeżeli Bułgarya nie weszła na tę drogę, 
to obecnie nie p osian a  narzekać na nas za to, 
że zlekceważyła nasze przyjacielskie rady i nie 
zgodziła się na ustępstwi niepomiernie mniej­
sze, t iz  te ofiary, któremi późaiej zmuszona by 
la przypłacić. Niestety! Nie tylko te nasze rady, 
ale i późniejsza gotowość do przeprjwadzenia 
sądu polubownego bez żadnych uprzednich 
ustępstw Bałgaryi nie doprowadziły kraju do 
opamiętania i byłoby chyba zbyt już s<Lutne 
mniemanie, że po wszystkich diznaoych pró­
bach możliwe jest jeszcze zaślepienie. Co się 
tyczy unii, to gazeta utrzymuje, iż w szmej 
Bułgaryi nikt rie  myśli o odstępstwie od 
wiary i że prawosławiu nie mrozi tam niebez­
pieczeństwo. M .dc.0 to, zupełnie inaczej ocenia 
ona ruch na rzecz unii w Macedonii i u *a ia , 
niestety, za możliwe usprawiedliwianie tego ru­
chu. Pozostaje nam tylko odesłeć czytelników 
do tej oceny, jaką daliśmy w ostatnim artyku­
le kwestyi użytkowania religii i przymusowej 
c/wilizscyi, jako niebezpiecznych i niedopusz­
czalnych sposobów politycznych.

Dżuma
Uralsk (AP). D j .  ni, 22 1 23 b m. za- 

( borowało na dźjm ę 4 f s by znurio 7 ,iy 
zdrowiała 1.

T w o  jedności tldw iańsk ej.

F flsrsb u rg  (AP). Odbyło się uroczyste 
posiedzenie T- wa jedności słowiańskiej n z grun­
cie naukowym.

Nap-d b:nd/cki.
T yfl 8 (AP). W aprawie napadu na ma­

jątek Bohatyr urzędownle donoszą, iż 22 go li­
stopada o g. 8 1 j s iecz. na buro majątku

w pobliżu stacji Gulkowkze wUdykauk*sk!ej 
kolei żelaznej, należącego do T-w a kub«ńs! ej 
cukrowni, udziałowcem którego' jertt syn na­
miestnika, napadło 13 uzbrojonych jiź d ź ó w  
Zrabowano kasę z 753 rb. Z*b cl zostali straż­
nik i dozorca, zraniona— żona dozorcy.

l l r s jk  w w  n z i 1 taeh obuchowskich.

Petersburg (APj! W  f;b,-yce obuebowakiej 
ogłoszono onujude rowych robotników. W szys 
cy strajkujący robotnicy z wyjątkiem pracują 
cych w warsztatach elektrotechnicznym/technicz­
nym i kolejowym, zostali wydaleni. D j rcb~ty 
z ogólnej liczby 5 000 robotnilów stanęło 912
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Z ostatnie! otoaffi.
S araon ^ i d< jdzie do skutku. 

Petar^bury (WI). Według wiłdomcścj, po 
chodzących z zupełnie wiarogodnego źródła, wyż 
aze sfrry polityczne postanowiły przeprowadzać 
projekt prawa o sitnorządz e miejskim, w Kró 
les^wie Polskiem w takiej redskcyi, któraby 
umożliwiła polakom jego przyjęcie. W  razie 
pcirzeby prez«3 ministrów Kokowcew poprze 
w Radzie Państwa projekt samorządu.

Nowy gabk &t.
Pz.r,Ż (Wł) G asionD cunergue zrikomuui 

kowal prezydentowi, )ź zgadza się na utworzenie 
gabinefu

ftiftyŻ (V. l ). N ow y prezes g*bio«*tu G * 
ston Doun-erguc ohjął rów nocześnie sc»uowi- 
sko u  r.iatra poiaw  zagranicznych.

Paryż (W i). O godz. 4 cj po południu 
Gaston Ooumergue doręczy! zgrwnwdzonyr.» 
ministrom teki miał >t ryalae. Dekrety z oduo- 
śaemi nominacyumi zostaną ogłoszone dziś.

O granicę
A teny (WłJ* Z  powodu propojycyi rządu 

angielskiego uregulowania granic Albanii i Epi- 
ru odbiły się onegdai wielkie demonstracye.

At&ny (Wł.). W  Epirze panuje wrzenie 
M eszkadcy tery tory urn sp( m ego są uzbrojeni 
od stóp do g>ów i znajdują się pod dowódz­
twem dzielnych oficerów.

Niemcy & Turcya.
Berlin VWl.). Cesarz Wilhelm przyjmował 

wczoraj niemiecką cjelegacyę wojskową, która 
wyruszy niebawem do Turcy’ .

Echa sprawy Bej lisa.
Fetersburg (W ł). Krążą pogłoski o po- 

ciągnięciu do odpowiedzialności sądowej posła 
Makłakowa i byłego posła do pierwszej Dumy 
Państwowej N-bokowa w związku z napisane- 
mi przez nich artykułami w sprawie Bsjlisa.

Zmian nis tęizlo.
Petersburg (Wł.). w  związku z powrotem 

crezesa rady ministrów Kokowcewa, ,W ieczcrn. 
Wrem '  komunikuje, iż w składzie miciut ów 
nie zajdzie żadnych zmian.

Z prawodawstwa.
Pttersburg (Wł.). Frakcya p»ździeruikow- 

ców postanowiła nnlegać nn rozważanie przez 
komisyę f.nanuową kwestyi poditku od docho­
dów z nieruchomości miejskich, której komisy* 
finans-jwa nie chcida rozważać cdfzielnie, po 
uieważ .tanowi ona część projektu pr«wa o 
polepszeniu finansów miejskich i ziemskich.

Petersburg (Wł.). Komlsya do spraw sta 
roobrzęd iwców ruzxatala projekt prawa o 
gtdinich ataroohrzędowców. Przedstawiciele izą 
du popierali projekt w redakcyi Rudy Pań 
stwa, przyznającej staroobrzędowcom t )ko 
wolność wyznania, a wykluczającej wolność 
propagandy religijnej. Komisy a przyjęła pro 
jekt prawa w redakcyi trzeciej Dumy Pań­
stwowej.

*,yinr prezydenta Dumy.
Petersburg (Wi.). Układy październików* 

ców z nacyrmalieumi i cenlrum w sprawie dni
rśej ••• iw prezydentur c Dumy Państwo»'ej srsta- 
iy P.-. i  izieniik iw cy 5>ostatiiiwiii
pupie*ać u ę W»iun-S.kr.*ta Nłcy->-
rtahsci i g-ura reritryw pozostawili «w  L;- 
e t ło ritcu ii o r  » w 4 f > y  i -r * go a  ;j-
kolwiek w oziłby ąio.-uw ć na B euf% % ęa

Pel«t»i)sirui j, Fiakcya kou-dcm D u  
my Państwowej pc-sunowita pooierać kandyda 
turę Waruu Sekret, na wiceprezydenta Dumy.

Program grupy wlaściałtekiej.
Pfct rsb iry (WI). Grupa wioś ir u łka Du­

my Puńntwo«ej rozważała kwestyę swego pro* 
grama frakcyjnego. Podłuższych debatich ^osta- 
ucwiono ułurąć z programu część polityczną, 
pozostawi.j\c jedynie punkt, dom agijłry  się 
zrównani* ^łcśdaństwa z drugimi stanami. 
Program obejmuje as e.tye natury przeważnie 
ekonomicznej.

Za dyfanucyę.
Maskwa (Wl.). Komisarz policyjny Stro- 

jew’, który zamknął w swoim czasie odbyty tu­
taj zjazd subjektów, pociągnął do odpowiedzial­
ności sądowej za dyfim acyę posła k -d. Szczep* 
kina, który z trybuny Dumy Państwowej prze­
mawiał w sprawie zawieszonego zjazdu.

Z komisy! prasom]
Petersburg (AP). Po przfm ó-ieniu Lr. 

Beaigsena zostaje odrzucony arśykuł 94, na­
dający ministrowi spraw wewnętrzaych pra»o 
wycofywania z czytelni publicznych rótnegi 
rodzaju wydawnictw, tudzież prawo zamykania 
bibliotek i czytelni. Rozważanie artykułów 
95 i 96 zostaje odłożone. Z  slaje przyjęty »r- 
tySuł 97, na mocy którego osoby, nabywają­
ce masryny do drukowania dla swych wyłącz­
nych celów, winny w każdym poszczególnym 
wypadku zawiadomić o tem naczelnika policyi 
miejscowej Artykuł 98, rozciągający moc prze­
pisów, wydauycb dl* bibliotek i czytelni publi­
cznych, na biblioteki i czytelnie k'ubów i to­
warzystw, zostsje przejęty w redakcyi r a d o ­
wej. Kioski na sticyach kohjiw ych, w celu 
wyłączenia ich z pod dozoru 2andaimeryi ki - 
lejowej, zostają oddacie również pod kompeten­
c ję  przepisów ogólnych

Do rozdziału, regulującego porrąlek otwie­
rania i utrzymywania drukarni, księgarni, bi­
bliotek publicznych i czytei ii zostaje przyjęta 
poprawka Bennigsina, na mocy której wszyst­

kie te instytucye otwierane zostzją w miastach 
w drodze zgłoszenia i poza obrębem miast po wy-
,edoantu odpowiedniego pozwolenia A r tfk u y  
99, 100 i ror, dotyc;ące porządku składania
podań o wyd.iiie po2Wjlenia na otwarcie dru- 
»arm, bibi otrk publicznych i czjtclni zostają 
przyjęte her. zroian.

Armjfi.1 ti 2 g p*z;jcto w rfd -k :y i olre- 
slająei:; 2 ir.;,ci u r -n b  p > up*7 «ie  którego p j- 
zwoieuia na otwarcie wyżej wymienionych in- 
stytucyi tracą swą moc.

I-’o dłuższej dyskusji, artykuł 103 zostsje 
przyjęty z poprawką, na mocy której w razie 
zmiany zarządzającego arukarnią, biblotełą łub 
czytelaią należy o tem w ciągu 24 godzin za- 
"ladomić miejscowego gubernatora lub naczel­

nika miasta.
Po przyjęciu w redakcyi rząd jwej artykułu 

104, komisya przechodzi do rozważania rozdzia­
ła, regulującego porządek otwierania drukarni
1 bibliotek poza obrębem miast. Do artykułu 
105 przyjęto poprawkę, na mocy której porzą­
dek uzyskania pozwoleń nie jest obowiązujący 
dla instytucyi ziemskiej.

Do artykułu 109 przyjęto poprawkę, we* 
dług której przy przejściu wyżej pomieoionych 
iu*t/tucyi od jednej osoby do drugiej, nowe 
pozwolenie powinno być wyjednane w ciągu
2 'ygodni.

O przyłączanie 2 pan f i .
Petersburg (AP). Zakoń zyla swe prace 

komisya obradująca pod p<zewounictwr m srkre- 
tarza państwowego Kryż .n łwtkiego nad przy­
łączeniem do gub. petersburskiej 2 paraf i guo. 
wyborskiej,

Róine.

Petersburg (AP). Kom isja oświatowa za* 
aprobowało projekt prawa o wyasygnowaniu 
pr-ez skarb państwa kredytu na znrganizowa- 
nie wykładów języków wschód lich w szkołach 
landiowych, należących do ministerstwa handlu 

i przemysłu.
Petersburg (AP). Przybyły z Rewia mi­

nister marynarki wyjechał 00 Jałty.

RyJurek 
Nr 1  

Kość. 
biod-o- 
wa zdro­
wego
człowieka ma błyszczą 
cy wygląd i jest koloru

ROZDAJE SIĘ 10,000 PACZEK BEZPŁATNIE!
PR OSTY ŚRODEK LFC ZĄ C Y REUM ATYZM  W E W S ZY S TK IC H  PO 
STA C IAC H  uFIAR OW Ujr, SIĘ OBECNIE PUBLICZNOŚCI ZUPEŁNIE 

DARMO TY TU Ł E M  PR0 3 Y.
W YLECZO NO  M NÓSTW O W YPADKÓW  Z A S TA R Z A ŁY C H  OD 30

I N A W E T 4 0  L A T .
Na zasadzie: .trzeb-, widzieć, by się prze- 

kenać", M. E. TR AYSER  z Lcndynu ofiarowuje 
każdemu tytułem próby awój środek d reuma­
tyzmu na własny koszt. TV tyra celu tł-zdaje 
10CC0 paczek bezpłatnie i dostarczy je k.n ża e j 
- ?obie po nadesłaniu odnośnego adresu. M. E 
Trayse: sam przecierpiał wazystkie męki i za­
zna I boleści teum-tyznsu. W  ciągu Całego Sze­
regu lat wypróbo wał riezl czone mnóstwo żrą­
cych wówćzas ś:OLikó*/ auti-rjumatyc*njch, lecz 
bez nsj«niej'tego sfeutku.

Nieraz duzrawał tako h mąk, żo musiał 
zcżywzć m oifnęi wyczerpawszy wszelkie ist­
niejące środki, musiał się 2 rezygni lyą pogo­
dzić ze swoim li>sem. Zaczął badać powodj i 
prtycrvny ieumatyzusił i, po wielu eksperymen- 
‘ ,ch udało mu .dę nare z. le wynaleźć receptę,

, . . ,  która go zupełnie wyleczyła. Lekarstwo to wy 
błękitnawo-ntebl 1 twe- warjQ takj v«0broczyony wpływ na cały organizm, 

go. ratrz rys. Nr. 1 .  ^  p0Stanowjł on natwać ten nowy środek
„TRAYSEn". Ci z pomiędzy jego krewnych, 

znajomych i przyjaciół, którzy również cierpieli na reumatyzm zostali na­
stępni; wyłączeni i '-reszcie p. TR A YSER  postanowił za ofiar rura u swó 
środek całemu światu. Lecz zadanie ti okazało się praw/- niewykuntl- 
nem, wubeć tego, ie prawie każdy już yypróbował setkę i więcej ttk 
zwanych środków i w żaden sposób nic chem się dtć prztkoąać, że śre- 
dek ód reumatyzmu wo^&le mc że istnieć. Niemniej, pewien pen już w 
podeszłym wieku, w Liverpolu, napisał mu, że jeśli p, 1  rayser pośle mu 
swoją lei :arstwo, to on go ieszcze tym razem spróbuje, lrez w >bec tego 
że w Ciągu 4 1  roku cieroinł na reumatyzm i prze z  ten czas prawie mają­
tek wydal na, leharty I lekarstwa, to, irrr s'ę nie przekona o wartoj i 
środka, nie wyd* wiece] ani grosza. Próoka została bbu nadesłan -: nastę­
pnie kupił więcej i rezultat był nadzwyczajny. Fjcyeet ten zosteł zupeł­
nie wyleczony. To dało p. Treyser nową myśl i od tego czasu zaćząt wy­
syłać wszystkim r.a żądanie bezpłatne próbki. Środek ten wyleczy! Be­
nedykta Kuliczkowskiego w T  irnopo.u, po 18-letn:cn cierpieniach. Pan 
Franciszek Olszówka w thooln, chorował prmz 10 lat i zostsi rupełuie 
wyleczony przez .TRAYSER*. Star.ist«w KuchciAski w Rako wie gub 
mió«kiej, cierp'*! prz?z 20 ut i Z'.ip<*in'*i pozbył się s i*oj~j choroby Pan 
Jan Zajączkowski w HŁeparole ch.rj^at p zez 2H l^t na ieumityzm 
i zawdzięcza swoje zdrowie Itkirstwu ,T R \ Y S E R ' Pan Stanisław Kraw­
czyk w Warszaw e (Praga), zupełnie wyzdrowiał po p ęC 0'eta’Łh ciężkich 
cierpieniach. P, J. Koaieczay w Zduńskiej Woli. w gub. kaliskiej męczył 
się przez 1 1  lat i został uratowany o i pewne-j ś u erci. Michał Karski, 
w Kionow-e, zestal zupełne wyleczony po (0-ietnjh cierpienach. Pan K. 
Gładys-ewicz (Dyrektor Archiwum) w Kiakowie, 
cierpiał przez 1 7  lat n* reumttytm i wszelki 
ślad tej choroby zupełjie znlkaąl w i tutek ego 
śre ika.

W  tysiącach intyCh " y  łaćków pobobneż 
Skutki zostały osiągnięte Środek ten zdołał wy­
li Cyć mnóstwa wypadków, któ-e dotychczas 
skuecznie się opicraty sztuce lekirsktej, pielęg­
nowaniu w szpitalach, wszelkiego rod aju lekar­
stwom, elektryczności i t. i  , a w tej 1 czu.e wie­
le cjob w wieku 75 lat. Pan Trayfef wysyła 
próbną paczjcę Każdej csobie, która przeczyta Rysunek 
«'a ir sze oznajmienie, albowiem życzy on sobie Nr 2 
duć każdemu sposooność skorzystali a z tego Wygląd 
szczęśliwego zbiegu okoliczności. Jest io nad- kości 
rwy czaj skuteczny środek leczniczy i me ulega biodrowej w stanie reu- 
najmniejszej wątpliwości, że jest w gianie wyle- mitycznym, Chrząstka 
czyć reumatyzm ware>kiego rodzaju i we wszy- dotknięta jadem reuma- 
stkich jego postaciach, nawei w najbardziej u- tycznym przybiera żółty 
porczywych wypadkach. kolor.

Adres p. Trayser jest następujący:
M . E - T R A Y S E R f  Af5 9 5 2  B a n g a r  H a u t  e ,  S h o e  L a n e

w  L o n d y n i e .  7891

I  S u p e r f o s f a ł
■  s l A ł n A  r k S u S iA lr a .  fiA I n n ł a c n w

B. S I E D L E C K I ,

suchy w najwyż­
szym gatunku

s a l e t r ę  c h i J i j e k ą ,  s ó l  p o t a s o w ą ,  oraz w re lk :e
inne nawozy mineralne dostarcza 12216

Biuro Tecbniczuo Rolnicze 
w Kijowie, Kreszczatyk 29.

T — — 1— ■M m M a  -  nrrm m  -w— i S ^ w

WYD “WKI .TWA 
Kasy Przezorności i Pomocy Warszawskich  

Pomocników Kaięgafskich.

Gar Dymitr ioannowicz.
mztyetna A . No reo~wń tł.i.g i- Wydir.ie II.

Kronika dra 
rb. 1 8 0

B a b i l o n  Tb 2 2 j  T t e l l ł h a  B C u m H a
O prawach totu. ty i j>i sTSt.-.Tdiku socłecznem rb. 1 5 0  

MT. GąfłSarow*ki,go (Schy^st).

G o d y  a f e y c i i t * D.^ihit £t. Pczybyszets skie ,o
rb, 1 50

Skład główny w ks’ęgarD>aih SSOETHffERA 1 W OLFFA 
w  E w rs c a u ie , w  Luaiiaiu i wr XO i i i .

D o  n o b j c ia  we w s z y s tk ic h  k s ir  r y n i u c h  12 19 3

W A G I .  i
StKćyalne wagi vozowr, dziesię­
tni-, setne, ejterdzieste 1 gwichty 

składzie p ito  fahr. wag.

Parał i S-ka
Mjów, BibikówskVBut« ar I t  7 7 ,  teL 2 6 - 7 7 . Cenniki na żądan e bezpłaf.

f r z y n a ś o i i  n a d a l i  z  ł  o t  r  u h.
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o sm i t u  i m m
Akt. T*wt
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t y l i ś a t a
otaśś tt-lesj^nsiktą 

osyńkowant aia ogrofigfl
D*pnu
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Talatoo ft»

CUDA
STWARZA 

WSZECHŚWIATOWE 
LECZNICZO - ZIOŁOWE

M Y D Ł O  H E R B A
O-ra OBERMEv £RA 

Kro>rr, pieg:, wągry, lisiaje. 
so/ierzbe, physzcze i wśzelkie

NIEC7.YSTGŚ0I SSÓRY 
U5 ljwr NAZAWS.7E. 

Sprzeda* w aptekach 
i w akład. apt.

Zupełne wyieezeniei

How m t o a r u  Lz024
Horwsza w Poł.-Zach. Rr«jii

• z e r o w a  
R Y L S K A  P I E K A R 1 I A

acecraltie
Rii&kich cbwarzankćw

A. Nawojewa
W -WasllJ owska 4 5 ,

róg1 M. Błagowle zrzensklej 
W - 2 vtt m tunka Nr 2 5 .

S k ł a d  Futer
I. RZFMiŃSKlIGO
Kijów , K re s zo ra ły k  2F,

podwórzu.
»V itlkt » ybór futer, kolniemy i tnuto 
dt ny stałe i jumienne. 10927

MA TVCHM!A ST U 5 li jvC'Są 

¥9f Z '.V o c  P£wrV i [ -Ikocliw- '"INV iao I

3539

i § >  € 8 v a r 8  g r a b e c
Magazyn wyrobów 
stalowych I meta­

low ych

IwijĆZJjDAĆwflPlEKP.trliSKi;. flPT i
|PROSZKuJi WYRflBiaHYEii VYU0~a& @  j 
BwPŁOCKU, * PODPISEM WYłińJĄZCY J  j 
JR 6l(StCI!IE00»*«iD.- PRosziuiOi [

7 k. 7 k.
Królewskie iwleźegs połowu nu 
'•s»i»ae, 1  kop. s.tuka Bryndza 
20 k furt. k(*ga;yu Bi/wtSife'- 
*>m , W Wa*/Imw, 8. 18 6 1

Instytu t buchalfeeyjny. Stnw. 
‘ za rej. ogr por. 1 wów. Ssnatir^ka 
5, pr.j inuje na K u rs y  p rzyg o to  ■ 
••wożę na patent LwowaKlej c k. 
\\adr mii Usidlo.iej, absolwentów 
.jfzyarjmniej 2 ch klas szkoły śred- 
ncj, oraz na k u - s ,  apecysli e dla 
ukańczonych bucuahe.ó w. Wykłady 
uowierzene profesorom Azaacm i 
1 szkoły handloi ej oraz wybitnym 
fachowcom. Bliższych iniormscyi 
udziela B iu ro  R achunkow e- kł­
ów, Fuszkińska Nr 10. 12285

S T U D E J N T
uniwersytetu francuskiego, władają­
cy nciwożytnymł językami, pcsiuku- 
je łtałego miejsca nauczyciel* do- 
“j.*wego. Soecyalrc t ć  matematyka 
* języki- Dferiy: Eiuro dzienników 
Uagra, Warszawa, W.erzbowa 8, di* 
Francuza. 1 2 2 7 2
U onayoyę przyjmie doświadczał y 
IV nsuczyciel (medal złorv) F n y - 
zot«wuje do ma< u ry i wszystkich klas 
Specyalnosć. mątew z tyk*, rosyjski. 
trancuaĄi i niemiecki, .eor. p- akt, 
teorya jęz. łacin. I greckiego. Ofcr 
ty: W rn zjw t, Cnnaiclna 43 m 7 . 
I. Goldman, 12 2 G9

kjaa Bzyoletka dcświadczon 
™  da. skrócz. glmnzz, utr. z 
polski, rosyjski i niemiecki 
kuie posady. Warunki sk 
N«,'odycze, woł. gub. Poste r 
.Janina*.

f. X. Ożarowski

(dla szkół i samouków)
DODATEK:

Kajet ze wzorami do ć f e z e ii .
Ce.ua x kajetem  Rli. 1. 5 0 .

Treść: Przedwcwa.— Wskizówii dla 
s.mpukćw.— Witę i —  ATabft — Pra­
widła skróceń —  Skrócenia zgłorek 
początkowych. —  Skłócenia krncó- 
Wik. -Znaczniki.— Stenografia Ic.b. 
Języki obce — Wskazówki praktyczne 
Odezwa do uczących się — Skorewidz 
wtórów. — 1500 wzorów sleaograficz 
Skład głów ny w  keięgarniaeh

Gebethnera i Wolffa
Autor bczpt taie poprawi* próbki 
pisma, nadsyłane mu przez LCzą- 
cych się. 12062

Kijów , K reszo za tyk  
M  4 4 . Telefon M  4 i4 .
Wielki w ybórz noży, no­
życzek, brzytew, zamków, 
prawdziwych bronzów styl.
„Decadence", .Article de 
Luj", elektrycznych latarek 
kieszonkow. .Radość gospo­
dyni" - -  amerykańskie ma­
szynki do przygotowania i 
mieszania ciasta w Ciągu 
5 m. Cena od 4 rb 75  kop.
Bardzo bogaty wybór pie­
ców pokojowych! nafiowe i 
dla węgla P rz y rz ą d  >,t .j* ri* ra ". Mo­
wo udołkonulonit M aszyny do p ra ­
nia ,;C  _eohyc>. W yżym aczki do bie­
lizn;*. A m eryk  ftskie m agie pokojo 
wo do bielizny najnowszej konstrukcyi, po­
dwójne. Żelazka spirytusowe i inuyeh 
rodzaiów, Kuonnie naftowe .Gretr.“, 
.Primus" i do spirytusu denaturowanego.

Nowość! S/fony .Prana",gazu­
je wodę wino, mleko t wszel­
kiego rodtaju napoje M a szyn ­
ki do mięsa i da iodł w. Sa- 
■nawary eleganckich fason. 
N .as«ynki do kaw y najno­
wszych systemów N aczy­
nia kuchenne n ik lo w in y  
fa b ryk i A r t u r  K rupp Na­
czynia emaliowane „ I  r lm e - 
tali'*- L.aślnice. S zczo tki 

mechaniczne do czyszczenia dywanów. Łvżwy w wielkim 
wyborze najnowszych systemów i dla Skahng Ringu.

2118

J U & U A K S T S  I l U T R i w U i f

P iM n a
ta. S ® K  ® Ł  ® W  8k

K rss.-t^ y.atyk § 4 .
Tylka Co otrzymane .óźne płótna, 
bielizna stołowa, pończochy, skar­
petki, kołdry, bielizna męska, bh - 
watne tov/ary ftbr. Morozowa, 
łirauki, tiul, nakrycia tiuliwe 
i peleryny. Szwajcarskie i rosyj- 
nkie hafty, 1 ta! t i  rasztk- ory
g m a ln e g o  J a ro s ła w s k ie g o  p łó tn a
na poszewki, męskf>, oamżisą bie­
liznę i reśztttl hafiów najlepszych 
fabryk. Ceny fabryczne bezwa­
runkowo stele.

F ciolski
r* e is» « f« ł< l 1 **lo#*ea‘a «*

fisyJmiAjąi ssj

łfaiśS

' tworzony H cte l-P e n sjo
nst Dr. Zofii Woyf)echi>v 'ki ’j 

-Varszawa, ul. Foksal 1 7 , tel. 230 96, 
•rządzony według ostatnich wyma­
gań kirafoiiu i hygicny. Kuchnia 
wykw ntna; na żądanie jarska i dw ­
ie tyczna 12i28
Dnia 15 grudnia r. b. w Cukrowni 
„Dennofćwka-DąbiowieCka* frt Ora 

tów P. Z. kol), odbędzie się

Licytecya
Do sprzedania: 30 ton' oraz inwan- 
terz (mloearaia jsrowi z lokotmob'- 
lą. wiąziłzi. żniwiarki, pługi i t. p.)

Ogie ry  stada
sprzedania.

SiobodySzCze.

p. Pndhorskiego i o 
Wołyń, poczta Rem 

12265

Puszkińska 3.
Kilimy 
W # bl« »  ( J

i t z e ź b y  (

Le ó n ik fa  shouiiec uzdolaiony,
obeznany ,z prowadzeniem sikć- 

łeF, kultur, taasacyą drzewoSti ou, 
rar hunkowośc ą —  dobry myśliwy — 
postukuje nesady nadleśnrg , lub leś* 
nietęgo. Swisoectwa i icferencye 
Aort-s: Bcdyczów, Wielka Jurydyza 
Nr 53 m. 2 .Leśnikowi* 1 2 2 7 1

A \  Fra ncu sk a  świeżo przybyła 
*•/ paryżanka z rou-.yką. Dru^m, 
doskonale Szydle i krój. Wyborne 
referenćye. .Promień" Warszawa, 
M-rszatkowsks 1 1 9 . 1 2 2 fO

Buoht i t e -  rolny Jat 32 z kilkulet­
nią praktyk-, d.bre świadectwa 

i rekomendacy *, poszukuje posady 
od stycznia Jub marca. Łaskawe 
aferty: Cudnów— Wołyński. Poste-
restante J. C. 1 2 2 7 6

Artysta-malarz
Krakow skiej Akademii Sztuk Pięk­
nych, daje lekcyi ryaunuu i TOŁlar- 
stwa. Lwowska 1 0  m. 75  od 10— 2.

12277
Q o s zu zu ję  posady rządcy lub e- 
I. konoma w dużym majątki 25 lat
praktyki w Ptludniowo-Zachudnim 
fciaju. Posiadam świadectwa i solid­
ne osob ste lesemendaiye Adres: 
m. Dymer kij, guh- A. DuUkL 122 5 6

D zg d o a  roluik piętnastoletnia 
D  praatyka w dulych Majątkach, 
z powtźocmi referenćy-Mi, poszu­
kuje posady. Kijów, M.-Pod w ilia  
15  1 2 . Medyński.' 12 0 9 7

S tudent polak przyjmie od stycz­
nia konrtycyę. Poczta Lubar, 

Wołyń, A. Rogowski. 12 1 8 0

P o trze b n y  poinoanik b u ch ał-
1 e ra  z teor. wykazt. i prikt. zna- 

j, ni ością bm halieryl fabrycznej. Pocz. 
poste-restante, okaz. kw. Nr 12 2 3 7 .

r ty  o ra n a  nauczyi, elka wuzykt 
(..oszukuje lekcyi ua mieście i u 

bitbie Prtygctjwkje do Konserwa- 
loryum, trowsk^ Nr 23 m. 1 8  li- 
btownic. 1 2 2 14

Jest do sp rze d a n ia  zaraz sthe- 
da na majątku uao sam*m aala- 

stem K « » it  - êc Podolski 3 -Czegó 
ły; aub. S heda, Duna owce gub po 
dolska, poste-restame. 11412

K « | i i ę  majątek
-v Poł.-Z.oh. KrajU ua dogodnych 
warunkach i c«n e. Adres: sa. Hu- 
mań, kijov.sk gub, s*:rzynza poczto­
wa Nr 7 1 . 12246

okój uaeblowan/ do rynsjęcia, 
* można z całym urzymauicm. N> 
sterowska Nr 25 m. 1 0 . 12 2 2 9

WsLHO.
Prenoaieratę I «głeazenl* <«

„ D z l s i b l b  k i i i w s k l M 4*
yi-iyjt&ujs

ss itg a r*  J* Z a w a iz k ls g i

RadAktor ndpowiadz »l>y Z y g m u n t  M o e to u ra k i . Drukarnia Polska w  Kijowie, Kreszczatyk NŁ 3$ Wydawca A n to n i  Z i t l a A t k i .


